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— Uroczystość jutrzejsza NAWIEDZENIA NAJŚWIĘT- 
_8ZEJ MARJI PANNY, obchodzoną będzie Nabożeństwem 
stowem oprócz: w wymienionych już wczoraj kościo- 
- dh Panny Marji na Nowem Mieście, Opieki Ś-go Jó- 
Zefa na Krak.-Przedm. wprost ulicy Królewskiej, ró- 
= i w kościele $-go Jacka przy ulicy Freta. 
| =A NAJJAŚNIEJSZY PAN, przybyć raczy z zagranicy 
- do Warszawy w dniu 26 czerwca (8 lipca) r. b., 0 go- 


_ dzinie 10%, z rana, przebywać tutaj w ciągu dni: 
27 i 28, a w dniu 29 po obiedzie wyjechać do m. St.- 


p Petersbi rga. 
P 0 Obei -Policmajster m. Warszawy Orszaku 


y nN eo ra ROK 4 sę 


p 


JEGO CESARSKIEJ Mości, Jenerał-Major Własow, za- 
wiadamia tutejszych mieszkańców. (Gaz: Polic:) 


W dniu dzisiejszym, 19, Czerwca (1 Lipca) JEGO 
CESA KA WYSOKOŚĆ WIELKI KSIĄŻE KONSTANTY Mi- 
KOŁAJEWICZ, w powrocie z zagranicy, raczył przybyć 
do W rszawy drogą żelazną Warszawsko- Wiedeńską 
0 go inie 5 minut 16 rano i stanąwszy w Łazienkach, 
przyjąć tamże ranną herbatę, a o godzinie 107/, tegoż 
ra wyjechał do St.-Petersburga drogą Żelazną 
-Petersburgską. 


| — Goniec Urzędowy zamieszcza następujący tele- 


"= 


um: 
lugenkeim, 13 (25) czerwea. Jej Cesarska Wysokość 
xa Księżna Marja Aleksandrówna z Najdostojniej- 
Małżonkiem, Jego Królewską Wysokością Księ- 
i Alfredem Edynburgskim przybyli tu dziś z Lon- 
o godzinie 10tej z rana, Ich Cesarskie Mości, 
jaśniejszy Pan i Najjaśniejsza Pani, raczyli wyje- 
Darmsztadu, na spotkanie Ich Wysokości. 


10 Cesarska Wysokość Wielki Książę Włodzi- 
eksandrowicz, raczył udać się 14 czerwca, o 
9 z rana. ze stacji Gatczyna na kolei żelaznej 
kiej, za granicę. (D. W.) 


-d— Wczoraj o godzinie 4 po po południu ot odbył się 
ak utoczysty zakończenią roku szkolnego w tutej- 
nstytucie Głuchoniemych i Ociemniałych. 
tytut ten, jak wiadomo, jest wzorowym wśród 
ich tego rodzaju Zakładów, mimo to albo ra- 
właśnie dla tego nie poprzestając na dotychcza- 
dym stopniu swego rozwoju, corocznie zyskuje waż- 
_ Pi znaczne ulepszenia. 
Publiczność, widząc zakład prowadzony umiejętnie 
_ okazuje się też dlań stale życzliwą iwrazach potrzeby 
hojnie go nawet zasila. Tak naprzykład cały koszt 
wzniesienia 2 piętra na gmachu frontowym instytutu 
pokryty został drogą dobrowolnych ofiar osób dobro- 
czynnych prawie w ciągu jednego roku. 
Wczoraj publiczność obecna na akcie miała sposob- 
ność obejrzeć już nowowzniesione sale i urządzone 
m warsztaty; krawieckie, szewcki damski i szewc- 
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Śychówwic instytutu pracujący w ogóle usilnie, 
ciężarem dla Zakładu, gdyż pracą potrafią za- 
( 


MICHAŁ CHOMIŃSKI. 


Życie artysty dramatycznego to pasmo wzruszeń, 
to wianek z łez i uśmiechów, to bezustanna walka ze 
swoją indywidualnością. 

Im kto mężniej na tem polu walczyć potrafi, tem 
wyższe zdobywa sobie stanowisko, tem szersze uzna- 

- nie, tem większą chwałę. 

Jednym z trudniejszych rodzajów sztuki aktorskiej 
jest niezaprzeczenie komizm trzymany w granicach sa- 
tyry, lub szczerej nieszarżowanej wesołości. 

Komik jeżeli posiada silny zmysł obserwac jny, je- 
żeli umie chwytać życie pa gorącym uczynku i zrę- 
cznie nieść światu prawdę pod maską humoru, również 
jak Rega gry poważne role jest godnym ka- 

Śmiech j ras nie dźwięczy bezmyślnie, lecz koią | 
od na serca widzów, gdyż bawiąc—uczy. 

o rzędu komików, mpc ky niebo „carów rzeczy- 

talentem Hen» leaf mieją swoje po- 
anie, należy pan hał Ohomióski artysta war- 
SZW skiego: teatru, kończąey w dniu dzisiejszym 35 Jat 
icznej pracy. 


amor ama 0 may + 


Wschód słońca o godzinie 3 m. 44. 
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robić na swe utrzymanie. Dla tego też powiększenie 

ilości warsztatów jakkolwiek stanówi istotny rozwój 

zakładu, chwilowych jedynie wymaga nakładów. Taki 

rozwój jest istotnie rozumnym bo i filantropijnym i 
praktycznym. 

Ulepszenia w Instytucie dostrzegać się zresztą dają 
nie w samym zakresie praktycznym jak warsztaty, 
ani wyłącznie w naukowym jak nowo mający się zało- 
żyć gabinet zoologiczny, botaniczny i geologiczny ale i 
pod względem moralnym. 

Takiem ulepszeniem i to bardzo szczęśliwie pomy- 
ślanem wydały się nam nagrody udzielane uczniom 
za koleżeństwo. 

Nagrody te otrzymują ci jedynie wychowańcy, któ- 
rzy prowadzą się wzorowo, samo jednak przyznanie 
nagrody pozostawione jest ogółowi uczniów lub uczen- 

j nic danej klassy, a wybór odbywa się za pomocą gło- 
| sowania tajemnego na kartkach. 

Nagrodę koleżeństwa wręcza wybrańcowi nie władza 
instytutowa, ale jeden z uczniów w imieniu kolegów. 
Wręczającym jest uczeń mający drugą z kolei ilość 
głosów na wyborach koleżeńskich. 

Koleżeństwo to piękny a niestety coraz dziś rze dszy 
przymiot. Zarząd Instytutu wprowadziwszy zań nagro- 
dy specjalne dał dowód zacnego sposobu myślenia i że 
tak powiemy, przedsiębiorczości pedagogicznej, gdyż 
podobnego rodzaju odznaczenie uczniów są zupełaą 
jeszcze nowością. 

Akt wczorajszy rozpoczął się od modlitwy, poczem 
orkiestra złożona z ociemniałych, odegrała uwerturę 
z Otella a chór odśpiewał Graduale ze mszy Mo- 
niuszki. 

Z. kolei odbywał się egzamin głuchoniemych a ra- 
czej objaśnienie metody i zakresu rozmaitych wykła- 
dów dla tej młodzieży. 

Następnie orkiestra odegrała uwerturę z opery 
Buppego p. n. „„Chłop i poeta,“ a chór odśpiewał dwa 
Sonety Krymskie Moniuszki mianowicie 6 i 9. 

Nastąpił popis ociemniałych, kształcących się głó- 
wnie w muzyce; uczniowie: Piasecki i Centkowski ode- 
grali na fortepianie na 4 ręce fantazję z tematów Do- 
nizettiego, Pokrzywnicki odegrał polonez Wernika, 
chór zaś 4-głosowy odśpiewał dwa Śpiewy Moniuszki: 
„Gołąbki“ i „Przylecieli Sokołowie.“ 

Przystąpiono nareszcie do rozdania nagród i po- 
chwał, które wręczał uczniom i uczennicom rektor 
Uniwersytetu Błagowieszczeński i obecne na akcie 
damy. 

Na zakończenie odśpiewano Te Deum i hymn Boże 
Cesarza chroń. 

Publiczność z z zajęciem słuchała całego aktu do:go- 
dziny w pół do 7 wieczorem, okazując niejednokro- 
tnie zadowolenie mianowicie po odśpiewania chórów 
pod dyrekcją p. Stattlera. 

Zwiedzanie sal, ogrodu i gmachów trwało jeszcze 
parę godzin po ukończeniu aktu. 

Na akcie znajdować się raczył JW. Generał- Guber- 
nator Kotzebue wraz z małżonką, oraz liczni przed- 
stawiciele władz. 

Urodził on się w się w Zamościu dnia 1 Lipca 182 dnia 1 Lipca 1821 roku, 
dzisiaj więc oprócz 35 cio letniego jubileuszu sceni- 
cznego, abchodzi zarazem pięćdziesiątą trzecią roczni- 
cę swoich urodzin. 

Po śmierci ojca Michała, magazyniera wojsk ówcze- 
snych Franciszka Chomińskiego, która nastąpiła w ro- 
ku 1826 matka jego Delfinaze Świeżawskich poślubiła 
Tomasza Andrzeja Chełchowskiego cenionego niegdyś 
wielce dyrektora truppy artystów dramatyczny, To 
powtórne zamążpójście matki stanowiło główną pod- 
stawę przyszłości Michała, po ukończeniu bowiem 
przez niego szkół w Lublinie, ojczym widząc w nim 
zamiłowanie do aktorskiego zawodu, zaczął go kształ- 
cić pod swoim kierunkiem na artystę dramatycznego, 
powierzając mu przytem role odpowiednie jego młode- 
mu wiekowi. 

Zdolności młodzieńca coraz większą zwracały na 
niego uwagę publiczności a role w „Człowieku z czar- 
|» o lasu" i „Głowie bronzowej** postawiły go w jej 


| Chełchowskiego. 


W roku 1834 Chomiński poznawszy już swoje siły, 
zamierzył zaprodukować je na szerszej arenie i w tym 


(celu zaangażował się wraz z p. Królikowskim, Rychte- 


opinji na wysokości pierwszorzędnych artystów trappy 


ROK PIĘGDZIESIĄTY CZWARTY. 


Długość dnia godzin 16 minut 38. 


Adres Redakcji „Kurjera Warsz. ': PLAC TEATRALNY Nr5, dom W. L ZABŁOCRIEJ. 


| 


| 
| 
| 


Na mę iw dE 
stwie wynosi rocznie rub. sr. 8, 
re (w tem mieści się już opłata pocz: 
3 towa za przesyłkę ra. 1 kop. 40; 
HS oraz za opakowanie i Ekspedycje, 
i rs. 1 kop. 80). 
żę Prenumerata przyjmuje się ro- 
Ka cznie, półrocznie i kwartalnie. 
' „Rękopisma nadsyłane da 
Redakcji nie zwracają się. 
Niedziela ŚS. Filomeny i Karoliny. 
Poniędz. ŚŚ. Izajasza Pr. i Dominiki P. 
Wtorck: ŚŚ. Willibalda Apolonia. Pulcher. 
Środa: ŚŚ. Elżbiety W. i Kiliana B. 


5. 


— Q— W ciągu kilku lat ostatnich, więcej może niż 
kiedykolwiek byliśmy świadkami zaciągu różnych nie- 
powołanych rycerzy pióra pod sztandary wielkichidei i 


wielkich frazesów. Namiętności osobiste, dążenia — | 
w żądzy materjalnego zysku jedyną mające 'podaięte 
drapowały się w podarte i pokiereszowane Bi 
walk wiekowych a drogie ludzkości chorągwie. 

Napróżno jednak te nowo sformowane kadry zużyły ` 
cały zasób surm wrzaskliwych, gestów groźnych i 
wszelkich dekoracyjnych efektów, napróżno wabiły 
niedoświadczonych pokusą łatwej sławy i zasługi. 
Ogół nie dający się tak łatwo omamić pozorami, od- 
mówił uznania całej rzeszy za stronę wojującą i śmiać 
się począł najprzód cichaczem, potem jawnie z jej ry- 
cerskich pretensji. 

Niechciał bowiem uwierzyć, aby ślady postępu, pra- 
wdy, miłości, dobra spółecznego, swobody myślenia i i 
sądzenia znaczyły się przeważnie jaskrawą i nieprzy* 
zwoitą szarżą słowa, w której żółć osobistych niechęci 
szerokiem płynęła korytem. 

Nie chciał wierzyć, aby kłótnie jarmarczne były 
jedyną drogą zdobycia prawdy a obelgi miotane na 
przeciwników, jedynym Środkiem supewniającya 
lerancję przekonań i i swobodę myślenia. 

Opinja jednak, nie dość silna i wyrobiona, a 'zwró 
cić się wprost. i stanowczo z wyrokiem potępienić 
przeciwko wszelkim niegodnym drakowanego słowa 
wybrykom, — zachowała się obojętnie, bawiąc się cza» 
sem, ziewając częściej, przyklaskując niekiedy zręcz- æ 
niejszym gladjatorom w arenie. A - 

Przez czas długi była to walka bez przeciwników, 
coś w rodzaju Donkiszotowskiej wyprawy nawija 
Padały ślepe ciosy, których nikt nie odpierał. Tı 
stan rzeczy nużył armję napastniczą i ie wywody 
należytego efektu. 


TEN STS w i ości) 


Zatieniono więc taktykę. 44 g i f; 
Z poezątku napadauo na ludzi z wyrobionem j A 
imieniem i stanowiskiem literackiem w nadziei, że s 


podniesiony przez nich głos obrończy wywoła tyle 
żądaną reklamę. Zawiedziono się jednak. Napaduięci 
milezeli, nie chcąc zaprzątać umysłów ogółu bezpo 
trzebnym i pustym sporem o osobistości. 

Zwrócono się zatem na idących w dalszych sze 
gach, zbudzono uśpione i nieszkodliwe dotąd czynnyj 
miłości własnej jednostek, podrażniono wielkie P i 
tensje do miernej sławy.... i arena zaludniła się se, 
śnikami. 

Dziś po latach kilku walki hałaśliwej i nierycerski 
| po tysiącznych zaczepkach i odpowiedziach, zapy 
( musiemy z goryczą, co zyskało na tem społeczeństwo 
oprócz zawrotu głowy, rozbałamucenia opinji padl 
cznej, nieufności dla sądów drukiem ogłoszonych, .po- = 
mnożenia słownika mowy polskiej kilkadziesięcia Sył 
rażeniami obelżywemi, wreszcie pewnej ilości proce- 
sów kryminalnych, które jak szumowiny wypłynęły na 
wierzch kipiącego odmętu. 

Jedna z takich spraw zajmowała wczoraj uwagę 
członków Sądu Kryminalnego i i kilkudziesięciu cieka- 
wych słuchaczów. 


rem i z bratem Ignacym utalentowanym amantem sce- 
nicznym do teatru krakowskiego. W tak doborowem 
towarzystwie nasz artysta rzucił się z całym młodzień- 
czym zapałem do pracy i w niedługim czasie stał się 
jednym z ulubieńców publiczności krakowskiej. 

Po dwunastu latach pobyty w Krakowie p. Chomiń- 
ski przeniósł się nareszcie na scenę warszawską, gdzie 
w dniu 3 maja 1846 roku wystąpił pierwszy raz 
w „Siostrze Kacperka" i w „Stacji pocztowej w Hal- - 
czy“. Dobre przyjęcie przez publiczność za grę nace- | 
chowaną niekłamanym humorem, zachęciło Chomi 
skiego do dalszej pracy. w naszym teatrze i odtąq 
dziemy go występującego z powodzeniem w naj 
niejszych komicznych rolach. 

Dość tu sobie przypomnieć Papkina w „Zemście 
mur graniczny“, Kominiarza „w Młynarzu i Komi | 
rzu (granego przez Chomińskiego blizko dwieście ra- 
zy), mulata w „Przysiędze Horacego" „Charlemagna* 
w „Indianie i Charlemagne“, dość pomnieć Chomi 
skiego w „Uliczniku Warszawskim“ w Żydach” 
w „Gelihabie” w Hamlecie” w „Żonie która nie n 
widzi męża”, w „Werblu domowym“ w „Ł£obzowia 
nach w „Skąpcu“ „Talizmanie“, w „Posażnej « 
dynaczce“ w „„Warszawiąkąch i Hreczkosiejach“ w 


Treść wyroku Sądu ogłosiliśmy wczoraj; nie mamy 
ochoty zapuszczać się w opowieść skandalicznych | 
szczegółów sprawy i powtarzać wywodów dwśch zdol- 
nych obrońców, z których jeden obarczał ciężkie mi | 
zarzutami „Przegląd Tygodniowy * a drugi wynosił to 
pismo pod niebiosa. 

Właściwy pogląd na sprawę wyraża wniosek Pro- 
kuratora Królewskiego, w którym pod osłoną chło- 
dnych i logicznych rozumowań prawniczych, drgała 
| nuta obywatelskiego oburzenia przeciwko faktom, któ- 
|! ( re dały powód do procesu. | 

„Połemika pism i obozów—mówił prokurator, która 
z taką zawziętością przychodzi już niejednokrotnie ko- 
łatać do bram więzienia, jest rzeczą obojętną dla są* 
du. Sąd winien tylko wyrzec czy i o ile w danym wy- 
padku wkroczono w nietykalną sferę osobistości, po- 
siągnięto na cześć i honor. 

y Rozbierając artykuł pomieszczony w „Echach Prze- 

' gladu“, a wymierzony przeciwko utworowi poetyczne- 

miu pana P., prokurator nie widzi wnim znamion obel- 
gi. Wyrażenia w nim zawarte są wprawdzie bardzo 

' jaskrawe, grzeszą bezwątpienia przeciwko przyzwoi- 

tości literackiej, ale za obelgę poczytane być nie mo- 
gą, ponieważ śledztwo nie przyniosło żadnych dowo- 
dów, aby autor artykułu miał zamiar osobiście dot- 
knąć i obrazić pana P. 

Natomiast czyny głównie obwinionego p. P., (wy- 
zwanie na pojedynek, zniewagi w Ogrodzie Saskim, 
listy obelżywe), są tej natury, że bez względu na po- 
budki, które je wywołały, naruszają porządek spo- 
łeczny, przepisy ustawy i karą dotknięte być winny. 

Sąd karny nie może zatem i niepowinien wchodzić 
w szeręg przyczyn i pobudek prowadzących korse- 
kwentnie do pewnych zjawisk, ale dla nas zobowiąza- 
nych do wypowiadania całej treści naszych przekonań, 
„ala samych aktorów procesu wreszcie, czynniki te nie 
mogą być bez znaczenia. Sprawa wczorajsza winną 
ayć ostrzeżeniem i wskazówką: „żę jto sieje wiatr, 
zbiera bur+ę,' kto drażni bez potrzęby i dla błahych, 
poziomych celów namiętności, ten zbiera potem żniwo 
skandalu i zniewag publicznych, że wreszcie napada- 
jąc wszystkich bez wyjątku, wymierzając ciosy na pra- 
wo i na lewo, nie zawsze można liczyć na godność oso- 
bistą spokój i dobre wychowanie przeciwników. 


-Wiadomosci miejscowe. 
== Loterja fantowa urządzona dnia 13 czerwca r. b. 

w ogrodzie Saskim na rzecz instytucyj dobroczynnych 

wszelsich wyznań w Warszawie przyniosła dochodu 

brutt) rubli 23750 kop. 79'/,. Wydatki na urządze- 
mie iotorji a głównie na zakup funtów wyniosły rubli 

7800 kop. 29. Czysty zatem dochód osiągnięty narzecz 

iusty taeyj wy: osi rs. 15950 kop. 501. 

Sumia ta rozdzieloną zostanie pomiędzy Warszaw: 
je Towarzystwa Dobroczynności, gminę Kwangielic- 
łe. “ging Starozakonnych, Ruskie Towarzystwo Du- 
braczypności i Ochronę Mikołajewską. 

Rozdział odbędzie się na posiedzeniu Komitetu Lo- 
terji odbyć się mającem w niedzielę o godzinie 2-giej 
wo poł dnia w sali posiedzeń Magistratu. 

Ponieważ dochód loterji odbytej w dnin 13 czerwca 
vie Jest w stanie'pokryć potrzeb instytucyj w tym sto- 
ulus w jakim je pokrywał lat dawnych, kiedy każda 

instytucja urządzała oddzielną loterję, potrzeba zatem 

"um zędzić drugą jeszcze loterję w roku bieżącym. Jakoż 
na wczorajszem posiedzeniu Komitetu loteryi postano- 
wionmo przystąpić do urządzenia drugiej loterji, która 
odbędzie się zapewne w „miesiącu wrześniu podczas 
Wystawy rolniczej, i 

Loterja ta odbyć się ma na nowych zasadach, gdyż 

pomimo muzyk, illuminacyj i t. p., wejście do ogrodu | 


brazku „Nad Wisłą“ i w kilkuset innych sztukach, 
ażeby poznać i ocenić jego działalność na scenie. Każ* | 
dą r.lę, zwłaszcza w obrazkach ludowych, potrafi on 
podnieść do wysokości typu, to też wiele sztuk z tego | 
powodu jemu tylko zawdzięczało swoje długie istnie- 
nie w repertuarze. 

Wieniarski za znakomite odtworzenie przez pana 
OChomińskiego w obrazku „Nad Wisłą* roli Jaśka u- 
licznika uczcił go następującym wierszem skreślonym 
na karcie ofiarowanego artyście drukowanego egzem- 
Jlarza: 

; mnie dał poznać światu Jaśkiem ulicznikiem, 

Ji sutą monetą zapłącę — wierszykiem; 

arszawa płaci Tobie hojniej nieskończenie, 

hając Cię za sceną, a wielbiąc na scenie. - 

V właściwych mu ról zakresie p. Chomiński zdobył 
Sobie na scenie naszej pierwszorzędne stanowisko 
i miejmy nadzieję, że jak dotąd tak dłogo jeszcze 

poczetwym śmiechem będzie nam dzwonił po stru- 
hach serca. 

"Jako człowiek Uhomiński zdółał sobie żaskarb'ć 
wielką sym patję i szacunek kolegów, oraz tych, któ- 
rzy mieli sposobność bliżej go poznać. 

Czy szło bowiem 0 uczczenie zasługi, czy o podanie 
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- à 
tędzie dla każdego bezpłatnem, doświadczenie bowiem 
przekonało, że główny dochód wpływa nie z biletów 
wejścia lecz z biletów loteryjnych. 

Wszystko więc co może wpływać na większy rozkup 
losów a zatem i bezpłatny wstęp do ogrodu przyczynia ! 
się tylko do powiększenia ogóluego dochodu. Zresztą | 
coś podobnego spróbowano już w roku bieżącym pod- 


== Ogłosiliśmy we właściwym czasie, że towarzystwo 
opieki nad zwierzętami postanowiło udzielić zapomo- 
gę panu Bartelsowi dła utrzymania dalszego jego zwie- 
rzyńca. 

O istnieniu tego zwierzyńca także już kilkakrotnie 
wspomnieliśmy polecając go względom publiczności. | 
Towarzystwo opieki dotąd nie było w możności wy- 
pełnić przyjęty na się obowiązek, ponieważ brakowało 
pewnych formalności. 

W celu dopełnienia ich i zarazem dlautrwalenia in- 
stytucji mającej nosić nazwę „Zwierzyńca Warszaw- 
skiego“ wczoraj zebrał się pod przewodnictwem Baro- 
pa Bruiningha wiceprezesa warszawskiego oddziału 
towarzystwa opieki nad zwierzętami komitet dla opra- 
cowania. ustawy w celu przedstawienia jej władzy. 

Będziemy więc mieli „Zwierzyniec Warszawski“ 
i wkrótce podamy szczegóły o nim. Będzie to instytu- 
cja ważna pod względem gospodarskim i zarówno 


| 
| 
| 
naukowym. 


== Pan Trapszo wystawił wczoraj „„Epidemję* Na- 
rzymskiego. Należy mu się za to szczera podzięka. 
Dowiódł bowiem, że repertuar jego nie tylko z lichych 
fars się składa, i że poważne sztuki dobrze wystawiać 
potrafi. 

Z przedstawienia wczorajszego wynieśliśmy dwa ró- 
żnej natury wrażenia. 

Jedno było przyjemne, gdyż widzieliśmy, że wszya 
scy bez wyjątku artyści wedle sił swoich najlepiej 
i rzec można, zmiłością, powierzone sobie role odtwa- 
rzali. Dowodzi to, że sztuki oryginalne ze swojskich 
żywiołów złożone i na swojskim rozwijające się grun- 
cie lepiej przypadają im do serca i do talentu, nad 
obce wymysły. f . 

Drugie za to wrażenie było smutne wielce: ogró- | 
dek świecił pustkami! 

Gdzie szukać źródła tej obojętności i otoz 
sztuki godnej tego nazwiska? / Wedle naszego zdania 
przyczyną jest w tym razie zepsucie gustu publiczno | 
ści, która do zbytku karmiona pekantnemi farsidlami, | 
zepsuła sobie smak i dziś w rzeczach prawdziwie pię- 
knych i moralnych nie znajduje upodobania. 

Dyrektorowie teatrzyków zbierają to, co zasieli... 

Wracając do wczorajszego przedstawienia „Kpide- 
mji* z przyjemnością powtarzamy, że było oho staran- 
ne jak rzadko. Prawie żadna rola nie była zepsutą, 
a całość wychodziła nader przyzwoicie i wielką siłę 
wrażeń udzielała słuchaczom. 

Pan Zaremba postać Karwackiego przedstawił z ta- 


wnych silniejszych wstrząśnieniach duszy zmienia się | 
do gruntu... Karwacki naprzykład czyż jest tym sa- | 
mym człowiekiem w akcie pierwszym, gdy jest szczę- | 


ostatnim, gdy straciwszy wszystkie swego życia pro- | 
mienie o samobójstwie przemyśla? A właśnie w grze ' 


komu pomocnej dłoni, artysta ten był tu najczynniej- | 
szy, częstokroć kosztem własnego czasu, zdrowia i 
kieszeni. 

Za jego talent, pracę i szlachetne czyny, dzisiaj na- 
deszła chwila nagrody. 

Nagrodą tą oprócz benefisu udzielonego zasłużone- 
mu Jubilatowi przez Dyrekcję Teatrów, była owacja 
na cześć jego, która miała miejsce na scenie Teatru 
Rozmaitości. 


Z uderzeniem godziny ł2stej w południe, gdy. już | 
cały skład artystów, wraz z Dyrekcją Teatrów zgro- j 
madzonym był na scenie, wprowadzonego przez kilku 
kolegów Chomińskiego, orkiestra powitała tryumfal- 
nym marszem. Następnie po wypowiedzeniu przez 
Króli kowskiego zastosowanej do okoliczności przemo- 
wy, doręczono Jubilatowi złoty pierścień z brylantami 
i srebrny wieniec z wyzłacaną kokardą, na której wy- 
rytym jest napis: „,W źrzydziesto-pięcio lelnią rocze | 
nieęscenicznej. pracy Michałowi Chomińskiemubyrekcja 
Teatrów i Koledzy, dnia 1 Lipca 1874mokućos0) 
Prześlicznie wyrobione te upominki 'póchodzą z pra- 
cowni jubilerskiej p. Leskiego. tysmsimax | 
Przed doręczeniem upominków i odegraniem fanfa- 
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pana Zaremby olbrzymia ta przepaść nie d 
e nie powiemy, bardzo niewyraźnie, 
wała. 


Pan Trapszo ze zrozumieniem przedstawi 4 
szmidta, wiedeńskiego bankiera, który jest moralnem | 
monstrum przez wiek XIX wytworzonem. G 
jakkolwiek posługująca się małą liczbą środkó 
wrażenie czyniła, obudzając niejednykrotnie Si 
w słuchaczach. a 


I pani Zimajer należą się pochwały. Ni winną . | 
a wzniosłą postać wiejskiej dziewicy, która w Sercu 
swem posiada skarby uczucia, miłości i poświęceń, 
odegrała inteligentnie uwydatniając w grze swojej za- 
równo wdzięk jak i wyżyn dramstycznych sięgającą 
poezję. Zdolna. ta artystka potrafiła nawet wyzwolić 
się ze zwykłej sobie szczebiotliwości, która zachwyca- 
jąc w innych rolach tu byłaby nie na miejscu. : : 

Wszyscy inni artyści pracowali sumiennie. j Faj 

= Wczoraj o godzinie 6tej po południu w, się 
na placu Ujazdowskim przegląd wszystkich pięciu czę- 
ści Straży Ogniowej Warszawskiej. rel 3 
„ Oddziały przybyły ze swych koszar "na plac pędem . 
jak do ognia, na placu zaś przejeżdżały raz'stępem a l 
drugi raz co koń wyskoczy. x 3? 

Zarówno cała służba jak narzędzia i zaprzęg wybor- è "3 
nie się przedstawiły. s 

Narzędzia zresztą bardzo dawnego systematu i bez 
resorów wkrótce zostaną zastąpione innemi najnowszej 
konstrukcji, tak, że jeszcze w ciągu roku bieżącego 
straż otrzymać ma nowe sikawki na resorach. * 

— W dniu 23 Czerwca (5 Lipca) r. b. t.j. sę 
dzielę, o godzinie 10 z rana w gmachu Warszawskiego 
Towarzystwa Dobroczynności, przy ulicy Krakowskie- 
Przedmieście pod liczbą **%5;, połóżonym, ed 
się trzecie ogólne kwartalne posiedzenie Czło 
Archi-Konfraterji Literackiej; pa które Senjorowie — | 
JJ. WW. Protektorów i Współ Braci 0 godzinie wy- . 
żej wskazanej zapraszają. A nadto: Senjorowie do- 
noszą, że w Archi: Kovfraterji Literackiej istnieje fun- 
dusz na slipendium w kwocie rs. 300 dla sieroty lub 
dziecka ubogiego Członka Archi- Konfraterji do Ware 
szawskiego Instytutu muzycznego z odpowiednią kwa- 
lifikacją do klassy I fortepjanu; interesowani, z dpo- 
wiedniemi dowodami zgłosić się zechcą do Józefa Kar- 
pińskiego Seniora Administrującego zamieszkałego 
w Warszawie pod Nr 18 nowym przy ulicy Ś-todgrz 4 
skiej. 
== [oroczna wiżyta jeneralna w Ochronie, Nr 1óty, 
pod opieką Warsz: Tow: Dobroczynności zostającej, 
przy ulicy Marjańskiej pod Nrem 10875, odbędzie się 
dnia jutrzejszego, 0 godzini” 6tej po południu. 

— (Art. nad.) Śmiałość i liczba rzezimieszków zka- 
żdym dniem zdaje się powiększać, i oto nowy tego do-- 
wó R 
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kolczyki w uszkach, powiada, że braciszek prosi ją o ` 
kolezyki. Dziecina nie chciała dać, ale śmiała złodziej- 
ką wzięła ją do siedzącej tamże kobiety około sklepu 
p: K. i za parę cukierków dostała kolczyki. l 

= Farsa niemiecka p. t. „Rosenmiiller i Fiake“ 


pnia, że ośmiela się nienznawać wielkiego znaczenia, 
doniosłości społecznej i cywilizacyjnej missji pruskie- — 
ry zakończającej tę.uroczystość, p. Chęciński odczy- 
tał pomieszczony na pamiątkowym i z podpisa- #5 
mi członków Dyrekcji i wszystkich artystów teatrów, 
wiersz następującej treści: l 
Talent; zasługa, uczciwość i praca, £ 
Są czci powszechnej celem i podstawą, 
Komu ich promień dni życia ozłaca, 
Tea do uznania ma zupełne prawo. 
Ty jubilacie od tego momentu, 
Gdyś na cierniste sztuki wkroczył pole, 
Niosłeś dowody pracy i talentu P t 
Rzanując scenę, publiczność i role, y 
„I chociaż njeraz-płaąkać Ci się chciało, $ 
Ze sceny Światu śmieeh-niosłeś w ofierze, = — 4 
- Boś ty miłował sztukę duszą całą, F 
oś wieczne zawarł z satyrą przymierze: E 
A często w życiu całe nasze grono iiss cioni 
Miało sposobność czcić w słusznej ocenie 
Uczciwość Twoją niczem nie zwalezoną 
kpr R 
q * Ya oP ; 
„Co jasnym blaskiem w dziejach sztuki: płonie 


64, 


apa A wy . . . 
(go uniformu. Naturalnie że w ostatnim akcie sztuki 
panowie kupcy muszą bić się w piersi i żałować za 
Życie sceniczne farsy, zalecającej się co pra- 
wda przyzwojtością efektów, podtrzymywali grą rów- 
ną i swobodną panowie Carmantrant, Moszyński, 


- grzechy. 


Jankowski, Delchau, panie Siennicka iC. Czapska. 


= P. Józef Rychter, artysta dramatyczny przyjechał 
do Warszawy. Dyrekcja Teatrów zechce zapewne sko- 
rzystać z tej sposobności, powracając p. Rychtera 
scenie, na której tyle świetnych a zasłużonych zbierał 


laurów. ` 


= Pan Józef Wieniawski w-dniu onegdajszym wy- 


jechał za granicę. 


— Szanowny Panie Redaktorze! Racz ten artyku- 
lik zamieścić w swojem piśmie, ażeby nadal takie wy* 
zyskiwanie nie miało miejsca. Oto byłem na fantowej 
loterji w Aleksandrowskim parku w kółku swoich 
znajomych, a będąc spragnieni, wstąpiliśmy na piwo do 
tamtejszej restauracji, i prosiłem o przyniesienie 4ch 
kufelków piwa; po długiem oczekiwaniu, piwo zostało 
podane przez tamtejszego kelnera, którego numeru 

p nie zauważyłem, bo takowego nie posiadał i zażądał 
zapłaty za przyniesione piwo złotych dwa, —Jakto za- 
pytałem się, to po 15 groszy za kufelek? A to wido- 
cznie te piątki wyżej brane na każdym kufelku, go- 
spodarz „przeznaczą na korzyść szpitala, = Zapewne, 
odpowiada kelner, ja muszę tak brać jak gospo- 
darz kazał — Otrzymawszy taką odpowiedź, zapłaci- 
łem owemu kelnerowi po 15 groszy za każdy kufelek 

| iz tefn wyszliśmy do parku. Za chwilę znowu wstą: 
piliśmy do owego zakładu, i prosto w bufecie zażąda- 
liśmy piwa, za które zapłaciłem po 10 groszy. Więc 
| widocznie ów kelner ze swego dowcipu brał na ka- 
| żdym kufelku więcej po 5 groszy bez wiedzy właści- 


ciela zakładu. — Stały prepumerator, J. W 


........ 


tał za pośrednictwem tutejszego konsulatu. 


‘towarzystwa opieki nad zwierzętami za cenę rs. 8. 


ruchu wozów jaki ma miejsce na tej ulicy. 


Ujazdowskiego wojennego szpitala. 


„niu, przez uprzątaczy zapranym został. 


ków, w skut 


mię prawę. 


następstw, ugaszonym został. 


ła mieszkanie bez dozoru, od węgla 


r. 
dowaniu. ahu 


rzem Sobolewskim, pierwszy z nich w 


ostatniego zaś przyaresztowano. 
BP aowcki i 


= Pan Eli, artysta malarz heliominiatur i olejnego 
malowania na fotografii otrzymał za swoje prace od 
aśniejszego Cesarza Austrjackiego i Króla Węgier 
;złoty krzyż zasługi z koroną, który wręczony mu Zo- 


È 

3) «= Aparat Bruneau do zabijania bydła przez rze- 
ników, o którym pisaliśmy niedawno, aprobowany z0- 
stał przez władzę właściwą i podobno ma być wprowa- 
dzony w powszechne użycie począwszy od 13 sier- 
pnia r. b. Dostać go już teraz można w kancelarji 


= Z powodu obecnej suszy szkodliwej . na wegeta- 
cję, dochodzą nas ciągłe wyrzekania obywateli wiej- 
skich; konsumentom miast przedewszystkiem miasta 
Warszawy następstwa podobnego stanu powietrza ró- 
wnie dotkliwie uczuwać się dają, raz skutkiem nieu- 
niknionego podrożenia artykułów żywności, a powtóre 
2 powodu kurzu jaki na niektórych ulicach mianowicie 
na ulicy Marszałkowskiej pomiędzy Jerozolimską i 
Piękną jest nie do zniesienia. Ulica bowiem ta nie jest 
w zupełności zabrukowaną a przez porę letnią nie by- 
wa polewaną; łatwo zatem sobie wyobrazić jakie wzno- 
szą się tam tumany kurzu, zwłaszcza przy ciągłym 


— W dniu 15 czerwca, w cyrkule Zamkowym, Kon- 
stanty Świetliszny, kozak 1-ej sotni Kubańskiego ko- 
zackiego dywizjonu, przy wyjeździe ze stajni na mu- 
strę, najechał na drugiego kozaka, spadł z konia, zła- 
mał nogę prawą i na kurację odesłanym został do 


— Dnia 46 czerwca, w Cyrkule Powązkowskim pies, 
który po zrewidowaniu przez weterynarza, okazał się 
być wściekłym, podrapał służączj lewą rękę. Nad słu- 
żącą zarządzono dozór lekarski, pies zaś, po zniszcze- 


— W cyrkule Łazienkowskim, na drodze wiodącej 
z Belwederu do Łazienek, przewrócił się wóz z fabryki 
narzędzi rolniczych, na którym siedziało 5 rzemieślni- 
czego, ludzie ci spadli na ziemię 1 je- 
den z nich Adam Tabaczyński ślusarz stłukł sobie ra- 


"nie zostali przyjęci przez krytykę z tak jednomyślnem 


— W dniu onegdajszym, na moście Aleksandrow: 
skim, w skutek rzucenia, jak wnosić należy, niezaga- 
szonego papierosa, zapaliła się belka, lecz ogień na- 
tychmiast przez strażnika policyjnego, bez wszelkich 


— W dniu onegdajszym, w cyrkule Wolskim, w do- 
mu pod Nr 46 przy ulicy Chłodnej, w skutek nieo- 
strożności żony stolarza Pejskerowej, która pozostawi- 
padłego z komi- 
na, zapaliły się leżące w blizkości wióry i deski, lecz 
ogień natychniiast przez żołnierzy straży ogniowej, 

reziim. został bez wszelkich uszkodzeń w zabu- 


— W cyrkule Bielańskim, przy wspólnej bijatyce 
Kulikowskiego wyrobnika z dymisjonowanym żołnie- 
wywicbnął prawą 


nogę i do szpitala starozakotnych odesłany został, 
a `$, | siły Dorregaraya, 
| Przegrana 


(o czem zamieszczone było w Nrze 123 Gazety Policyj- 
nej), w dniu onegdajszym zmarł. O czem w celu wy- 
prowadzenia śledztwa zwiadomiono Sąd. (G. P.) 

— Dnia 15 czerwca, r. b., w cyrkule Zamkowym, 
w domu pod Nr 97 przy ulicy Krakowskie-Przedmie- 
ście, Weronika Sznaper służąca, w kłótni z Marjanną 
Uszycką, zraniła nożem tej ostatniej rękę prawą, za 
co została przyaresztowaną. 

— W cyrkule Sobornym, pies podejrzany o wście- 
kliznę, pokąsawszy dwóch innych psów zbiegł. W zglę- 
dem wyszukania pierwszego i zniszczenia ostatnich, 
wydano stosowne rozporządzenie. 

— Zostawiony w dniu wczorajszym „podczas mojej 
nieobecności, przez jakiegoś włościanina garnek z mio- 
dem w niewiadomym mi celu w mem mieszkaniu przy 
ulicy Ogrodowej, przesyłam Szanownej Redakcji z u- 
przejmą prośbą spieniężenia takowego na rzecz u- 
bogich. 

— Złożono w Kantorze Redakcji 15 sztuk prześli- 
cznych miedziorytów przedstawiających. Miłostki Bo- 
gów— Les amours des dieux. — Dzieło to może być 
ozdobą pierwszorzędnej Bibljoteki lub zbioru rycin. 
Właściciel zań żąda rs. 10, kto da więcej, dopomoże i 
rodzinie nieszczęściem losowem przyprowadzonej zza- 
możności do niedostatku. 

— Kilka łokci gazy jedwabnej znalezionej w drodze 
dnia 30 czerwca za. udowodnieniem odebrać można 
w Redakcji. 

— Złożono w Redakcji Kurjera Warszawskiego od 
Gabryni i Mani G. r3. 1 dla Pawła Rychlińskiego cięż- 
ką niemocą złożonego przy ulicy Leszno Nr 720 za» 
mieszkałego; od I. O. rs. 1 dla Nędzy Wyjątkowej. 

— Dnia 25 czerwca 1874 roku na kolei Warszaw- 
sko: Wiedeńskiej przez pomyłkę posługacza zabrane 
zostało palto letnie i złożone również do odebrania 
w Redakcji. 


22 Dnia 27 z. m. pobłogosławiony został w Często- 
chowie, na Jasnej Górze, przez ks. Mausfelda Rowe- 
ckiego, związek małżeński pomiędzy Zofją Dembińską, 
córką Pelagji z Boernerów i Tytusa małżonków Dem: 
bińskich i Edwardem Kozickim, synem Karoliny z Wo- 
łowskich i Ignacego małżonków Koziekich. —8751— 


= Pożar w Półocku wybuchnął dnia 15 (27) czerwca 
rano, i przy silnym wietrze szerzył się z niepomierną 
gwałtownością, grożąc całemu miastu. W chwili wy- 
słania wiadomości zgorzało już 60 domów. 

== Dziennik gruzyjski „„Mszak utrzymuje, że we 
wsi Kakalanthewi, o półtory wiorsty:od Suramu, pe- 
wna włościanka gruzyjska d. 15 czerwca r. b. urodziła 
dziewięcioro dzieci. 

+ Za duszę Ś. p.Jakóba Piotrowskiego, odprawioną 
będzie Msza żałobna dnia jutrzejszego o godzinie 10 
z rana, w kościele Przemienienia Pańskiego przy ulicy 
Miodowej. —8819— 

Ś. p. Szymon Łukanin, b. urzędnik Kommissji 
Spraw Wewnętrznych i Dachownych, po długiej i 
cieżkiej chorobie, zszedł ztegoświata 29 czerwca. Pozo- 
stała żona”z 3ma synami, zaprasza Zpajomych, Kole- 
gów i Przyjaciół, na wyprowadzenie zwłok ze Szpitala 

go Ducha, jutro ogodzinie 6tej po południa na cmen- 
tarz Wolski. — 8822 — 

+ Ś. p. Józef Ruciński, zmarł onegdaj, przeżywszy 
lat 31 miesięcy 3. Kksportacja zwłok odbędzie się 
dziś o godzinie 7'/,; na którą stoskana matka za- 

rasza. —8825— 
Kronika Zagraniczna, 

> Jak wiadomo, występuje obecnie weLiwowie pani 

Modrzejewska. Żadna jesźcze artystka, ani artysta, 


i zupełnem uznaniem, jak obecnie we wszystkich ro+- 
lach, w jakich „występuje ta niegdyś i Krakowskiego 
tru artystka. 
Wiadomości Polityczne, 
Trzydniowa walka nad brzegami rzeki Ega (wpada- 
jace od północo-zachodu.do Ebro), około stanowisk 
karlistowskich Monte Jurra i Estella smutnie się za- 
kończyła dla wojsk rządowych. D. 28 z. m. sam wódz 
naczelny Concha padł w boju prowadząc żołnierzy 
swoich do szturmem na szańce, których zdobycie mia- 
ło zapewne rozstrzygnąć © losie rozprawy. Bitwa to- 
czyła sięw tym dniu pod Mura o trzy'kiłometry od 
Estella.. Działania w dwóch. pierwszych dniach przed- 
stawiają się pomyślnie dla armji rządowej. O ile wno- 
sić można z dotychczasowych doniesieńnagły przewrót 
w kolejach wałki wywołała zbytnia śmiałość Conchy 
w poruszeniach na lewym brzegu rzeki od półnóco” 
wschodu. -.-.Concha chcąc zajść tyły karlistom dla od- i 


cięciaich od stanowisk wielce warownych pod Ames-. 


Gias; sam wpadł w zasadzkę i otoczonym został przez 


~e 
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"ESPEC RAL w PTZ 
i ;Trzeci—duszę naszą pieści 11. IF 
dy Srde Wszystek—w świecie — 
Sławę wielką zdobył sobie np.. 
Choć przez niego wielu w grobie. 

= ` , (Znaczenie zeszłej- Szarady: 
s or 


prakt | Przeg „rządowych nie może ulegać wąt- | 
w stanie „pijanym, spadł ze schodów do piwnicy i na | pliwości Sam telegraf madrycki pośrednio ją przyzna- 
kuracji w szpitalu Św. Ducha pomieszczonym został, | jegdy zawiadamia, że wojska cofuęły się w dobrym, 


a, La 


pórządku na poprzednio zajmowane stanowiska i nie 
pozostawiły w ręku przeciwnika żadnych trofeów wo- 
jeunych. Straty obustronne dotyeliczas niewiadome. 
Następca Conchy, Zavala b. minister wojny i prezes 
gabinetu będzie się starał walkę ponowić. Był on raz 
już naczelnym wodzem w kampanii karlistowskiej i ni- 
czem się nie odznaczył. 

Bohaterska śmierć Conchy przyczyniła się do nada- 
nia gabinetowi Serraua charakteru bardziej jeszcze 
monarchicznego. Miejsce Zavali zajął Sagasta, który 
jak był tak i będzie duszą całego gabinetu, w nowych 
jednak warunkach nada działalności swojej więcej de- 


terminacji i śmiałości. Ministerjum wojny objął Cotto- - 


ner, osobistość wcale jeszcze dzienmikarstwu nie znana... 

Zavala miał z rana 29 z. m. wyjechać już na północ 
dla objęcia dowództwa. * 

Kilka słów wspomnienia poświęcamy tu marszałko- 
wi Qoncha. D. Manuel Concha urodził się w roku 1794 
w Madrycie. Walczył w wojnie o niepodległość prze- 
ciwko Napoleonowi w wieku jeszcze pacholęcym. Na- 
stępnie z Esparterą bronił panowania hiszpańskiego 
w Ameryce południowej. W pierwszej wojnie przeciw= 
ko D. Carlosowi jeszcze za życia Ferdynanda VII wy- 
stępuje już w stopniu marszałka. W wojnie domowe 
i zawikłaniach wewnętrznych po Śmierci Starego Kró= 
la trzymał się Espartera "a po jego upadku Narvaeza. 
Wytrwale stał przy sztandarze Izabelli. Uśmierzał kil- 
krotnie powstania częściowe progressistów i karlistów. 
W 1847 zajął Oporto w Partugalji podczas zatargów 
jej z Hiszpanią, w dwa lata później dowodził wyprawą 
dla przywrócenia Papieża ną trón rzymski przedsię= 
wziętą. 

Concha nie był ślepo oddany Izabeli. W r. 1858 
przyjął udział w objawie niechęci przeciwko rządom 
niekonstytucyjnie sprawowanym. Concha za ten krok 
skaząny został na wygnanie, Gdy wybuchnęła rewolu- 
ġja był dowódzcą całego ruchu zbrojnego i przy=' 
ezynił się dò powrócenia Espartera na czoło gabinetu. 
W roku 1856tym O'Donnel uszczuplił jego wpływ poli- 
tyczny nie pozbawiając go wszakże władzy i godności. 
Dopiero Narvaez dostawszy się znowu do rządu odsu- 
nął zupełnie Conchę od wszelkiego udziału w życiu 
państwowem. 

Rewolucję z września 1868 r. nadała znowu czynną. 
rolę polityczną marszałkowi. Występuje on jako osta- 
tni, najwierniejszy obrońca upadającej dynastji. Izabe- 
la. powierzyła mu missję pojednania jej zestronnictwa- 
mi. Sędziwy już generał przedstawił warunki, na któ: 
re królowa zgodzić się nie chciała. Concha odprowa= 
dził ją do granic Francji a garnizon madrycki zwolnił 
z przysięgi i pozwolił mu połączyć się z powstaniem. 
Sam wszakże trzymał się na uboczu przez całe lat'6, 
od upadku dzabelli až do kwietnia r.b., kiedy Serra- 
no .przejednał go nareszcie i dowództwo mu przeciwko 
karlistom powierzył, Concha był dobrym generałem 
artylerji. Brat jego Józef jest teraz generał- kapitanem 
na Kubie. 

„Biskupi pruscy w Fuldzie ułożyli propozycje zgody 
i te rządowi pruskiemu do Berlina już posłano, Odod- 
powiedzi, jaką kanclerz udzieli, zależeć będziewydanie 
listu papiezkiego przeciwko nowym prawom majowym 
wymierzonego. 

„G. Ko!ońska'* donosi, że rewizja odbyta u p. Per- 
rona zostejącego w blizkich stosunkach z Rouherem 
doprowadziła do odkrycia papierów, które nie zosta- 
wiają żadnej wątpliwości co do istnienia komitetu cen- 
tralnego bonapartystów pod zawiadywaniem Rouhera 
Perron był za. Napoleona 1ilgo urzędnikiem wyższym. 
w.-ministerjum państwa. 


Depesze telegraficzne, 

Warszawa, d, 1-90 lipca, godzina 12 w południe. 

Wiedeń 30'go czerwca. Na obiedzie dworskim wy- 
prawionyin dla J., C., W. W. Księcia Konstantego Mi- 
kołajewicza Cesarz Franciszek Józef wzniósł toast na. 
cześć swego drogiego. Przyjaciela Najjaśniejszego Ce- 
sarzą Wszech Rossji, walecznej armji, oraz floty Ce- 
sarsko-Rossyjskiej i jej Wielkiego Admirała. J. 0. W. 
Wiełki Książę podziękował za życzenia w imienia 


'N..Cesarza Wszech Rossji, armji Cesarsko-Rossyjskiej 


i kawalerów Orderu Ś-go Jerzego.. W końcu Wielki 
Książę powiedział: „,Niech Bóg zachowa i utrzyma 
wzdrowiu Waszą Cesarską Mość i wierną Jego armję,'* 
Wielki Książę odjeżdża dziś do Warszawy. 
„SZABADA 
PEREGO strąszna, dzika 


Jedna zblizka prędko znika; 
. pierwsza nieraz przecie 


Cierpienteje 


Fi 
A 
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— Upoważniona przez właściwą Władzę, otwieram 
w Warszawie z początkiem nadchodzącego roku szkol- 
nego, zakład naukowy żeński przy ulicy Marszałkow- 
skiej Nr 40. 

Podejmując trudne to zadanie, z całą usilnością 
starać się będę, aby wykształcenie umysłowe i moral- 
ne wychowanie powierzonych mi dzieci, odpowiedziały 
w zupełności wymaganiom rodziców i Władzy eduka- 
cyjnej. 

W tym celu, wykład nauk powierzonym zostanie 
zdolnym i upoważnionym pedagogom,—do konwersą « 
cji w obcych językach, zamówiłam cudzoziemki; sama 
zaś bezprzestannie pracując: nad umysłowym rozwo- 
jem i religijno-moralnem wychowaniem uczennic, mam 
nadzieję godnie odpowiedzieć memu zadaniu. 

Obszerność i pod wszelkiemi względami dogodność 
lokalu, urządzenie całego zakładu podług najnowszych 
prawideł hygieny szkolnej, będą dla rodziców rękoj- 
mią, że warunki zdrowia i normalnez0 wykształcenia 
sił fizycznych ich dzieci, ściśle przestrzegane będą. 

Dnia 20 sierpnia (1 września) r. b., otwarte zostaną 
cztery klassy i klassa przygotowawcza. Przyjmowane 
będą: pensjonarki stałe, pensjonarki przychodnie, po- 
zostające w zakładzie od godziny Jtej rano do Smej 
wieczorem i uczennice przychodnie. 

Bliższą wiadomość o warunkach przyjęcia, zapisie 
uczennic, oraz szczegółowem urządzeniu całego zakła- 
du, powziąć można każdodziennie w mieszkaniu mo- 
jem przy ulicy Śgo Aleksandra w domu N° 10 od go- 
dciny 12tej do 3ciej po południu; od dnia zaś 26go 
czerwca (8 lipca) r. b., w nowem mieszkaniu zakładu 
przy uli: Marszałkowskiej N° 40, gdzie wszelkie korre- 
spondencje przyjmowane będą.—Izabella Smolżkowska, 

(2—5) —8313 — 

` — Stosownie do rozporządzenia JW. Inspektora 

Szkół miasta Warszawy, Nadzorca Szkoły Handlowej 

Warszawskiej zawiadamia PP. Pryncypałów Kupców, 

iż lekcje w tejże szkole i zapis uczniów na rok szkol- 

ny 1874/5 rozpoczną się dnia 23 czerwca (5 lipca) 

1874 roku, o godzinie 8ej z rana, 

Kandydaci, chcący wstąpić do Szkoły Handlowej, 
obowiązani są oprócz świadectwa z dopełnionego za- 
pisu w Urzędzie Starszych Zgromadzenia Kupców 
złożyć świadectwo z Zakładu Naukow 'go, w którym 
poprzednio pobierali nauki. (1—3)—8793 — 


— U Wychowawcy Gimnastyczne- 
go, Wyrzykowskiegoe, Leszno, 53, 
ćwiczenia codziennie w ogredzie lub pokoju. 
Opłata miesięczna w IE wci "SE. kryć 

3 <a ie 


Zarząd Reprezentacji Warszawskiej 
TOWARZYSTWA UBEZPIECZEŃ 


„J AKOR 


Komitet madzorczy tntejszej, Reprezentacji Towarzystwa 
Ubezpieczeń , erni po rozpoznaniu danych statystycz- 
nych z pięcio etniej działalności Towarzystwa „Iuperial” i 
„Jakor” w Królestwie Polskiem przekonał się: 

10 że w gubernji Kieleckiej wynagrodzenia za pogorze- 
le, w każdym roku stale przewyższyły prawie w dwójnasób 
składki przez ubezpieczonych wniesione. 

20 że wynagrodzenia te wyczerpując, a nawet przewyż- 
szając w ostatnich dwóch latach, pozostałości składek 
z innych gubernji, uniemożebniały tem samem wyznaczenie 
dywidendy do której ubezpieczeni mają prawo z tytułu o: 
bowiązkowego stosunku reassekuracyjnego Towarzystwa 

„Jakor” z Towarzystwem wzajemnych ubezpieczeń w Kra- 
kowie. 

Mimo jednak takiego stanu rzeczy i istotnych a dotkli- 
wych strat, na jakie Towarzystwo w roku upłynionym zo- 
stało narażone, Komitet Nadzorczy uchwalił: 

Pozostawić bez zmiany dotychczasową taryfíęg skła- 
dek za ubezpieczenia od ognia uiszczać się mających 
z wyjątkiem jedynie gubernji Kieleckiej, w której 
opłata podwyższoną zostaje od dnia 1 Lipca r. b. 
w dwóch tylko pozycjach, a mianowicie od ziemio- 


płodów. 
a. W zabudowaniach murowanych słomą krytych, 81⁄0% 
na 111/40/ 0 


b: W zabudowaniach drewnianych słomą krytych, z 12°/ 
ma 16o, 

O czem Zarząd ma zaszczyt a niniejszem 
nej wiadomości. ZĄ 


Dom Zdrowia Dra Zdzieńskiego 


zawiadśmia, że drugim ordynatorem przy tymże domu bę- 
«dzie Dr Filipowicz, konsultantami zaś: Dr Chałubiński, Dr 
Girsztowt, Dr Gliszczyński, Dr Kosiński, Dr Tyrchowski i 
anni. Zakład będzie otwarty około 10 Lipca r. b. dla cho- 
wych wszelkiego rodzaju tak mężczyzn jak kobiet. Bliższe 
szczegóły u dyrygującego. Krakowskie-Przedmieście, Nr 36. 


Dr Zdzieński. 


— 8182 — 


do ogól: 
780 — 
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ZZ 
ELDORADO Towarzystwo Dramatyczne Pana Te- 

* xel. Dziś: Zycie Paryzkie. — Jutro 
stary maż. 


kteaaktor erman Henni. 
W Drukarni „kurera TEREE E jac Tęatra ny. Nir 4730 (nowy 5). — 


Z Z WAZÓW 


SE a 


Kantor Wekslu i Interesów wa e 


Krakowskie-Przedmieście, Nr 407 (nowy 1), obok ndk. a Krzyża 
wprost Kopernika 


Kupuje i sprzedeje wszelkie monety i papiery publiczne, 


kursie dziennym. 


tak krajowe jak i zagraniczne po 


„Wystawia przekazy na główniejsze miasta. Rossji, Niemiec, Austrji, Francji, jak nie 
mniej na wszystkie miejsca kuracyjne zagraniczne. 


Z powodu zbliżania się w dniu 1 (13) Lipca losowania 
której główne wygrane są: Rs. 200,000, 75,000, 40,000, 25 
Kantor takowe sprzedaje pod korzystnemi warunkami, 


pożyczki premjowej Rossy jskiej, 
„000 i wiele pomniejszych. 
na 'rozpłaty w ratach miesięcznych 


po rs. 4, 10 i więcej. Od chwili wniesienia zadatku każda wygrana jakaby padła na zakupioną 


Poży czkę Premjową, należy do nabywcy. 


Ubezpiecza Pożyczki Premjowe od amortyzacji. Zlecenia z prowincji odwrotną pomy Ze 


atwiane będą. 


«wat w jusotootydeskodólzapewęśęnią irio! zli — f MNA No OG: AWARE do sprzedania 


FOLWARK ROCHALE 


rozległy włók 14, półożony w pow. Błośskim, odległy od 
miasta Warszawy mil 5, od fabryki cukra Michałów wiorst 
3. Gleba pszenna, dom "mieszkalny 6bszerny marowany no: 
wy, ogród owocowy i spacerowy, budynki gospodarskie 
kompletne w bardzo dobrym stanie, po większej części mn- 
rowane, inwentarz żywy i martwy kompletny. 

Uwłaszczonych i służebności nie ma żadnych. 

Bliższa wiadomość na miejscu u właścieiela. 

1—3 — 8756 — 


VAM MZR W. 


do wynajęcia LOKAL złożony z 3-ch Pokoi i Kuchni ną 
pierwszem piętrze w domu pod Nr 1741, nowy Nr 14, na 
rogu placu Ś-go Aleksandra i ulicy Książęcej, za rs. 280 
rocznie. Stróż miejscowy wskaże. 


W domu Nr 1347B (nowy 14) przy ulicy Mazowieckiej 


- SĄ DO SPRZEDANIA 


z wolnej ręki 


Meble, Srebra, Bronzy, Marmury, Zegary (antyki), Porcela- 
na, Szkło, i różne inne ruchomości. 

„Tamże można nabyć resztę nakładu dzieł nast 
pujących: 1) Słownik malarzów polskich, tudzież obcye 
w Polsce osiadłych lub czasowo w niej przebywających, 
przez Edwarda Rastawieckiego (3 tomy) po rs. 3 za egzem- 
rż 2) Monety dawnej Polski jako też prowincji i miast 

o niej niegdy należących, przez Mas pografa Ignacego (2 
tomy) po rs. 2 za egzemplarz; 3) e ogratja dawnej Pol- 
ski, przez Edwarda Barona Rastawi ckiego (1 tom), po kop. 
30 za egzemplarz. (Cena katalogowa egzemplarza 1) z tyc 
dzieł > 12 kop. 50; 2) rs. 5 kop. 40, 3) rs. 1 kop. 50. 

9 — 7876 — 


KROCHMAL RYŻOWY 


w najlepszym gatunku 
sprzedaje się hurtowo i detalicznie 
NAJTANIEJ 


w Handlu F, Stanisławskiego, 


7—10 


w gmachu Teatralnym. — 7605 — 


Rewolwery 6 — 12 strzałowe „najnowszych syste- 


Dubeltówki zwyczajne i że, cd rs. 45. 
= ne ani m 


Kapiszony i wszelki 
praktykowanie niskiń 
aero >+ 


przybory myśliwskie, po nie- 
cenach, poleca Zakład. 


kóba Fik, 
Optyka m. Warszawy, E ATED ady (2). 
—6 


Magazyn Mód 1 Nowości 


uliea Wierzbowa Nr 2 dom iea Wyprzedaje z po- 
wodu kończącego się sezonu letniego, wszystkie; pozostałe 
towary po cenach 359, zniżonych mianowicie: Letnie mater- 
jały na suknie i vetement, kołnierzyki i mankiety, fryay, 
kotardy, szaliki, chusteczki, crêpe de Chine, garnitury 
towe, rozmaite ozdoby ze stali, perłowej massy i džet etu do 
sukien i kapėluszy, zebienie szylkretowe prawdziwe i 
rara ne, Wachlarze it. p. inne artykuły do tualety dam» 
ej służące. Wszystkie te towary są w najlepszym ga: 
-dy pocho dzą z pierwszorzędnych IE PURT; 


Jlosnozeno liensypom, 


| 
| 
| 


2—10 — obiadki ża ARERARER ENER LTYSO 0000880000 000 go 


Prof. G. de Prechamps 
ulica Długa Nr 23 na 1 piętrze od frontu, 
L.D 0 RADO) 


ma do umieszczenia Guwernantki +» 
Polki wysoko usposobione w naukach i muzyce, oraz 
Francuzkii Niemki. b pz s4 nę na waka- 
cje. 6-6 568 — 


TEATR LETNI. 
Dziś: Bal Maskowy. — Jutro: Stary Mąż. 
TRAT WAKE BAK, | 
Dziś. Stary Mąż, (1-szy raz), na benefis p. Chomiń- 


skiego. 
ALHAMBRA raarszo. Dat aty Paay 


Jutro: Piękna Helena. 


KURS GIEŁDY WARSZAWSKIEJ 
dnia 1 Lipca 1874 roku. 


Żądano | Płacone 
RUBLE i KOP. RS. 
AZER A WYW 12 maaan a RomLK 


Półim Ros. rs.— kop. —. 
Duk»ty Ho gr s i rs. — kop. —. 
Pruskie tal, w bilet, rs,— k. —. 
Austrjackie fioreny w r bilet. k. —, 


Obligi skarbowe 160 rs., (od kup.) 


pał Zast. 3 okresu I 8. za rs. 100 94 35} 94 5 
Listy Zast. 3 okresu II s. za rs. 100 93 8 98 7 
Listy Zast. nowe 5 z r. 1869. 92 92 s 
Listy zastawne m. Warszawy Is, . 88 p 87 75 
IIs.. 87 sof 87 ~ 
Listy Likwidacyjne Ta. 100... .. è 77 956 77 6% 
Prez sł keisi i żel. Terespolskiej . :* 2i — KL 
Bilety Cesars. z r. 1860... | 93 —| 97 SĘ 
Nowa Ros. Pó prem. z r. 1864 , A 
nm 2) » u tę A = 50 rz kat 
moon o a gostempl „(| o |-| — | = 
Akcje Drogi "i War.-W. za sztukę | 92 | 733} — | — 
Akcje Dr. żel. Warsz, grew x 2 į 50 — | — 
Akcje Gł. Tow. Ros. Dr — | SY I 5 
Akcje Dr. żel. War. "Terospolskiej. , 116 | — 94 
Akcje Bankv Handl. War. ra. 250. | — | —| — | — 
Alcia aako ka: Proba towego Warsz. 224 | —| 222 — 
espiceaeñ od 135 —| 122 56 
ca kolei W żel. „bry Zódakiej 1oa | -f — | — 
ek i Łaźni 500. = =} — - 
59 Listy zastawne rossyjskie. 50 — — 
Warto kuponu bież. od List. Zast. pi 10. 
Qà Likwidacyjnych kop. 231/3. ; 
Od Listów Zastawnych nowych kop. 12'/ą 
Od Listów Zastawnych miasta Warszawy kop, 125 


Berlin; Weksel 100 tal. 8 d. rs. 106 k, 27 rg. 106 k, 721/ą 
Londyn; $ m. I funt st. rs. 7 k. 24 rs: 7 k. 22 
Paryż; Weksel 2 m. za 300 fr. ra. 86 k.85 ra. — k. — 
Wiedeń; Wek. 2 m. za 150 w rs. 96 k. 37!/,rs. — k. — 
Akcje Banku Handlówego w Łodzi ra. —, żądaio Ta, —. 


Ceny targowe Warsza wskie. Dnia 30 Ozer- 
wca płacono za korzec pszenicy wagi 242 do 250 funtów 
smol. i ordyn. od rs.— k. — do sr. 8 kop. 25 pstra i dobra 
rs. 8 kop. 50 do rs. 8 kop. 85, wyborowa rsr. 9 kop. — de 
rsr. 9 kop. 30 żyta wagi 232 do 740 funt. od ra. 5 kop, 40 da 
rs: 6 kop. —, jęczmienia 2 i 4-go rzędowego rs. 4 kop. 35 do 
r. 4 kop. 80, OWSA T3. 3 kop. i 75 do rs. 3 kop. 95, groch polny 
rs,— kop. — do Ta. — kop. —, kartofli rs. —kop. — do rs, 2 
kop. 70, siana od kop. 30 p do" 35, sloma vi kop 20 do 
kop. 22!/, za pud. 


paea e e E E a 

-- Okowitę płacono dnia 30 Czerwca hurtową składni 
CZĄ za zat A od, kop. 96 do 197. Pojedynczą że 
ską za garniec od . 200 do 202. 


Stan powietrza. 
Wczoraj wieczorem ciepła stopni ——, dziś rano 


stopni 8.60, w południe stopni 16. 64, Baron 
756 mm. (Odmiana.) 

— Wysokość w 
~ Dziś na Warszawę d dołącza się ę broszurka zawieraj 
listę > pew Warszawskiego Towarzystwa U 
czeń od ognia. 
WyGzwcą Gustew Gebethner. 


na rz. Wiśle pod Warsz. £ stóp 8 gali 4 8 


— 


kj 


~r 
Ta 


0 


' - Dnia 1 Lipca 1874 roku. 


Na składzie głównym 
u UNGRA i BANARSKIEGO, 


znajdoje się dzieło p. t.: 


„GEGROCINEK” 


pod względem historycznym i leczniczym 
przez D-ra L. Mieczkowskiego 
Á traktujące o: 


Literaturze, Analizie źródeł, Dzia- 
łanie fizjologiczne i terapeutyczne 
pojedyńczych środków, zawartych 
w solance Ciechocińskiej,. działa- 
nia lecznicze solanki Ciechocińskiej, 
Kąpiele, Ług maciczny i szlam, Po- 
wietrze tężniowe, Parówki, Natrysk 
ziemny czyli tusz, Kąpiele błotne, 
Wskazania, Przeciwwskazania, za- 
stosowania ogólne Ciechocińskich 
solanek, ogólna dyetetyka w czasie 
użycia wód mineralnych. Część II. 
Zołzy (Serophulosis), Wysypki 
akwaue I uwIZudźelia, Qvościce i dua 


Rheumathismus, Arthritis), Choro. 


` 


by płucne, Choroby jamy brzusz- 
nej, Choroby organów moczo-płcio- 
wych, Uszkodzenia ciała z nacieka- 
mi i przeróstami skutkiem obrażeń 
mechanicznych, Choroby nerwowe. 


Cena egzemplarza bez oprawy kop. 75, 
z portem kop. 85, w oprawie ra. 1, 
z portem rs. l kop. 1O. Znajduje się rów- 
nież do nabycia we wszystkich Księ.arniach 
w kraju i za granicą, oraz u Stoppeile”a 
w Radomiu. —7305—4—6 


KSIĘGARNIA 


E. Wende i Spółki 


otrzymała na skład główny 
rozprawę p. t. 


i wpływ jego na piśmiennictwo, 
przełożył z francuzkiego 


 Gaudenty Wyżlicki. 


odło: 
Gott regiert die Welt und der Stock die 
Menschen. Cena kop. 22'/, z przesyłką 
pocztową 25 kop. —8260— 2 — 3 


KSIĘGARNIA 
Józefa Zawadzkiego 


w WILNIE 


i Michała Glicksberga 


w WARSZAWIE 
otrzymałs na skład A. soteh d książkę 
ytułem 


WYBÓR PIEŚNI 
=- Henryka Hejne, 
przelośyi Autor Pamiątek z Litwy. 
Ksiąika R drze iata kae, ET A 


księgarniach w Warszawie i na prowincyi, 
ana || —8186—2—2 


DODATEK a. KORJER 


gelbrand, G. Sennewald, E. Wende. 


| 
| 


Ciechocinku, Geologii Ciechocinka, | 7 


2—3 — 8489 — 
Nakłcdem Jualjana Móllera 
ulica Senatorska Nr 18, 
wprost parafii -go Antoniego, wyszły nowo- 
ści Muzyczne na Fortepian: 
Oh! qes je taime Melodie par Egghard 
op. 30. 
Succes Polka par Ketterer kop. 30. 
Leicht xe Bam Polka von Faust kop. 
22 i pół. 

Kutschke Polka von Stasny kop. 15. 
Do nabycia w Składach Muzycznych w War- 
szawie i na prowincyi: 

—8389—3 — 6 


k DO WITEBSKA z 
iw gubernie Zachodnie 


żądane 54: 
Dwie Nauczycielki Polki, wysoko u- 
zdolnione, z dokładną znajomością muzyki. 
Nauczycielka Polka, ładnie mówiąca 
po francazku, zaraz będzie umieszczoną na 
prowincji. Guwerner Polak, w średnim 
wieku otrzyma dobrą posadę. Nauczyciel- 
ki Polki, znające angielski język i muzy- 
kę dobrą, mogą niezwłocznie umieścić się 
w domach bardzo zacnych. Les Bonnes 
Prancaises auront la complaisance de 


s'adresser Héléne J aworska, 


à M-me 
Faubourg de Cracovie Nr 12, vis 4 vis de 
Peglise de la Sainte Croix au I-er. 


+ —8779—ł—1 


STUDENT 
betersburgskiego instytutu Inżynierów kom: 
munikacji życzy sobie przez czas wakacji 
udzielać lekcji matematyki i nauk przyro- 
dzonych, lub przygotowywać do niższych 
klas gimnazjalnych, w mieście lub na wsi. 
Adres: Ogrodowa Nr 4%, mieszkania Nr 7 
od lotej do 12-stej rano, lub ód 3-ej do 
5ej po południu. —8406—3 —3— 


|| OSEA 

płci żeńskiej, może mieć mieszkanie przy 
familji chwilowo, lub na stałe, ze stołem 
Jub bez, albo pokój osobny. — Wiadomość 
w Rekomendacyi Guwernantek i Guwurne* 
rów Pani Steingrachen, ulica Danielewiczow: 


| 
| 


| 


' 
s 


ska Nr 617 nowy 8, w drugim. dziedzińcu, 
drugie piętro. —8750—1—1 
ewa OSOBA w średnim wie- 
ku poszukuje obowiązku, za , 
bonę lub do zarządu domem, 
numer 26, ulica Święto Jerska, dom Glasa, 
wiadomość u rządcy domu. | 
—8195—1—1 
Potrzebną jest na wieś 
|= T RT 
służąca z dobremi świadectwami, — Wiado- 
Wielka. —8775—1—3 
Pod Nr 70 nowy, ulica Nowolipie, mieszka- 
nia Nr 3, potrzebna jest 
uzdatniona do szycia i przygotowania bieli- 
zny do maszyny. —8770—1—1 | 
kawaler, lat 32 liczący, posiadający kilko- 
nastoletnią praktykę, opatrzony w Świadec- 
twa tak krajowe jak i zagraniczne, poszu- 
kuje miejsca zarąz tu w kroju lub też 
w Cesarstwie. Wiadomość u Rządcy Hotelu 
Niemieckiego. —8755—1 —3 
LJ . . 
Majster Piekarski 
odpowiedzialny i znający dobrze swój fach — 
bowiem taki tylko może być prayjotym. 
Refiektanci zgłaszać się mogą do Młyna Pa- 
rowego przy Zjezdzio Nr 2624; w ciągu dni 
seh. Świadectwa z prowadzenia się są wy- | 


opatrzona jest chlubnemi świadectwami, — 
mość udzieli stróż domu Nr 18 nowy, ulica ! 
Urzędnik Gospodarski, 
Potrzebny jest 
megane. —8793—1—1 


A WARSZAWSKIEGO FE 141. 


Środa. 


a m a a 


DLA GOSPODARZY WIEJSKICH | 


Nakładem Spółki Wydawniczej Księgarzy w Warszawie wyszło dzieło pod tytułem 


- Nauka o nawozach i statyka rolnicza 
przez Prof. Dra E. Hiejdena 
ppzewelłixitzachi E. BR U EH HL. AA 


Cena egzemplarza rs. | kop. 35. Dzieło to sprzedaje się w księgarniach niżej pod 
pisanych, oraz we wszystkich innych w Warszawie i na prowincji, 
Nakładem tej Spółki, wyszło świeżo dzieło Setegasta pod tytułem: 


Nauka wychowania zwierząt domowych gospodarskich . 


I z drzeworytami w tekscie. Cena rs. 1 kop. 50. 
=p G bethner i Wolff, Michał Glicksberg, Maurycy Or- 


Dnia 19 Czerwca (1 Lipca) 1874 roku 


Magistrat Miasta Warszawy. 


Dnia 3 (15) Lipca r. b. o godzinie 12 w południe, odbędzie się w sali posiedzeń Ma- 
gistratu licytacja in minus przez opieczętowane deklaracje, na reparacją kominów w domu 
pod Nr 89, gdzie się mieści Kancellarja parafji Ś-go „Jana w Warszawie, od summy anuszla- 
gowej rubli dwieście dziesięć, w warunkach zamieszczonej i do niniejszej licytacji po- 

ej. 
TE Mający przeto zamiar ubiegania się o takowe przedsiębieratwo, złożą w czasie i 
miejscu wyżej oznaczonym, opieczętowane deklaracje, napisane na papierze stemplowym 
ceny kop. 70, podług wzoru niżej zawieszczonego, a w tych wyraźnie literami bez skro- 
bania, poprawek i przekreśleń, wypiszą jaki edstępują procent od summy wykazem kosz- 
tów objętej, i de niniejszej licytacji podanej. © CERE . TEA 

Nadto, do deklaracji dołączyć należy kwit Kassy Głównej Ekonomicznej miasta War- 
szawy, na złozone w tejże kassie wadjum w ilości 1s. 21,i ną koszta ogłoszenia rs. 2), któ- 
re nieut”zymującemu się przy licytacji, natychmiast zwrócone będą. 2 z 

Bliższe warunki dotyczące w mowie będącej licytacji oraz anszlag, są do przejrzenia 
w Wydziale Administracyjnym Magistratu, każdodziennie wyjąwszy dni świątecznych. 


Wzór do deklaracji. 


W skutku ogłoszenia z dnia . . . podaję nini-jszą deklarację, mocą której podejmu- 
ję się reparacji kominów w domu pod Nr 89, gdzie się mieści Kancellarja pirafji Śgo Jana 
w Warszawie zı summę anszlagową ra. 210 kop. - (wypisać literami) i odstępuję od tako - 
wej procentów NN. (wypisać literami), poddając się wszelkim obowiązkom i zastrzeżeniom, 
w warunkach licyta-yjnych zamieszczonym. 3 Si | 

Kwit na złożone w Kassie Głównej Ekonomiczuej miasta Warszawy, 


wadjum w ilo: 


ści rs. 21 kop. — i na koszta ogłoszenia rs. 20 kop. — przy niniejszym załączam. 
Stałe moje zamieszkanie w NN. pod Nr . .. pisałem daia NN. 
3—3 (Podpisać wyraźnie imię i nazwisko). — 8324 — 


o ZZ ZO Z z ZZA REZ 
Syndycy Ostateczni massy upadłości Ludwika Peters 
w Łodzi, 


Podają niniejszym do wiadomości publicznej, iż stosowaie də uchwały wierzycieli 
z dnia 15 (27) Maja 1874 r, oraz decyzji Sędzieg» Komisarza z dnia 15 (27) Czer 
wC? 1874 r. odbędzie się w sali posiedzeń Trybunału Handlowego w Warszawie pod Nr 
549a w dniu 3 (15) Lipca 1874 r. o godziocie 6 pa południu przei Sędzią Komisarzem gło- 
śna in plus licytacja na sprzedaż nieruchomości do Ludwika Peters należących, ą składa- 
jących się z Fabryki murowanej dwupiętrowej przędzalnie i tkalaie wełay obejmującej, 
domu mieszkalnego piętrowego murowanego, zabudowań fabrycznych jako to: budynku dla 
kotła parowego i Śpichrza, szopy, stajni, wozowai, komórek, prałai i innych zabudo- 
wań gospodarczych na gruncie posesji Nr 616 i 617 w Fodzi znajdujących się, wraz z fa- 
bryką jednocześnie sprzedanemi zostaną, wszelkie maszyny do prowade-nia przędzalni i 
tkalni słażące w fabryce będące, a mianowicie: Maszyna parowa z kotłami z całą trans- 
misją, z przyr'ądem do ogrzewania i przyrządem gazowym, sieim ass>rtymentów grempli, 
ośm salfaktorów, dziesięć warsztatów tkackich, sapia maszyny, cwirn maszyny, treib mą- 
szyny, warsztat Ślusarski, tokarski, kowalski, wagi decymalne, bloki, pasy, rajswolfy, szlejf 
maszyny; szpulki, Pilaiki, Łańcuchy, zapasy grzebieni, harple i nalegki do oliwy, kosze, 
fajfki, walce, ręczna sikawka i t. p. utensylja. 

Wartość fabryki i maszyn w inwentarzu przez biegłych przeszło na rs. 60,000 ota: 
ksowaną została. Wadjum do licytacji rs. 3000. Licytacja zacznie sięod summy rs. 26,150. 
Bliższą wiadomość powziąść i warunki sprzedaży przejrzeć można w Kancellarji Pisarza 
Trybunału Hanólowege w Warszawie, u kierującego sprzedażą Wincenteg» Groera Patro- 
na w Warszawie pod Nr 556 zamieszkałego, oraz u Roberta Biędęrmana, fabrykanta 
w Łodzi. Fabrykę obejrzeć można na miejscu. -Naldmienia się, iż nieruchomości na placu 
Nr 616 i 617 w Łodzi pobudowane, oraz sr i i utensylja w nich znajdujące się nale- 
żą do massy i takowe staną się własnością nabywcy, co się zaś tyczy placu, to o wła: 
sność takowego toczy się proces z Karolem Schejbler, od którego niezależnie słaży mas: 
sie upadłości prawo dzierżawy tychże placów do daia 4 (16) Listopada 1832 roku za ce- 
nę rocznie rs. 1000 Co do dzierżawy toczy się proces z Karolem Schejbler o zapłatę 
czynszu dzierżawnego, oraz rozwiązanie kontraktu, który rówaież prze dzie na nabywcę 
wraz z obowiązkiem zapłacenia zaległego czynszu dzierżawnego w ilości ra. 200%, po d. 
4 (16) Maja 1874 r. e 
Wincenty Groer, Patron- 

Robert Biederman. 


1—3 — 8748 — 


Potrzeba do Cukierni 


2-ch UC ZNI, 


dobrej konduity, wieku lat 15 do 16. Wia- | 
domość w Qukierni przy Ogrodzie Saskim od 


Zelaznej Bramy —8749—1—3 


GEE” Kto sobie życzy pozbyć się 


odcisków, moją chemiczną 
metodą, bez użycia ostrych 
narzędzi, raczy się zgłosić do mnie, przy 
ulicy Bonif:aterskiej Nr 1812 (nowy 2), 
mieszkenia Nr 15, lub zawezwać mnie do 
siebie oraz polecam "T'ynkturę na od- | 
ciski po kop. 30 flaszka, Maść na od- 
ciski, i Bfaść na guzy, po kop. 30 słoik, 
na co posiadam patent przez Radę ",.ekarską 
Petersburgską wydany. 
NB. Wyroby moje nabyć możza i w Apte- 
ce W.go Leonarda Brochnockiego, 
w m. Stawropolu na Kzukazie, 


Operator Michelsohn. | 


—7578 — 6—6— 


MŁYN WIATRAK | 


| Do sprzedania 


| TOKARNIA 


z przymocowanym stołem do srubsztaków, 
zdatna dla pp. Tokarzy, Bronzowników, Ślu: 
sarzy i t. p., u mechanika, ulica Elektoralna 
Nr 5 nowy. —8783 —1—8 


Jest do sprzedania 


w Fabryce Powozów Filipa Loretz, 
przy ulcy Leszno Nr. 725, 


KOCZ i Szaraban, 


używane, w dobrym , stanie, Tamże po- 
trzebny jest UCZEN mający lat 14 lub 
piętnaście. —8761—1—] 


Restauracja 


Przy rogu ulic Nowo-Senatorskiej i Trę- 
backiej, w domu świeżo odnowionym Nr 632 
14) jest do wynajęcia na restauracyą lokal, 
który stosownie do wymagań może być udo- 
godniony i odnowiony. Wiadomość u Rząd- 
cy domu. —8799—1 -3 


Jest do sprzedania 


PAPIER 


dosyć czynny, dom mieszkalny o dwóch | ze starych Akt i Gazet. Wiadamość w Re- 
koncach, stodoła i chlewy, z wszelkiemi wy- Qakcji Gazety Sądowej. Ulica Miodowa 
odami, z ogrodem i polem, wszystko w do- ; Nr jo. —8817—1—1 
ya stanie, znajduje się w osadzie i gminie 
Sereje, powiecie Sejneńskim,gubernji Su wałk- p r 
skiej, 57 i 
Wiadomość na miejscu u Ernesta Feller. i J 
—6731 6—6 sł 


osoby posiadające kapitały, i pragnące przy 

RSL. 1,800, | odpowiedniem stanowisku mieć i zajęcie dla 
jest do ulokowania, bez pośrednictwa osób : siebie, w gospodarstwia lub w zakładach 
trzecich, na hypotece demu murowanego. | (wód kot ka na prowincji, znajdą dla swych 
Wiadomiość pod Nrem 26, przy ulicy Po- | apitałów pewne i korzystne pomieszczenie, 
dwale, na 2 m piętrze, Nr 8 mieszkania, do ' przy oddzielnem za pracę wynagrodzenie. 
10 rano, a po południu od 5 do 7 wieczorem. | Bliższe objaśnienia udzieli Kazimierz Mejer 
—8778—:; 1 ' Patron, ulica Grzybowska Nr 29, —8507— 


| 
| 
do sprzedania. Wartości Rs, = 
| 


i 


Syndyk tymczasowy Massy upadłości 
Stanisława Klichowskiego 
w Warszawie, 

Podaje do publiczn'j wiadomości, iż z mo- 
cy decyzji Sędziego Mommissarza, począ- 
wszy z dnia 20 Czerwca (2 Lipce). r. b. co- 
dziennie. z wyjątkiem świąt i Niedziel, sprze- 
dawane będą w drodze publicznej licytacji 
ruchomości do rzeczonej massy należące, 
w sklepie przy ulicy Długiej, pod Nr 32, 
jako to: wino w butelkach, w partjach po 3 
, 15 butelek, piwo tenczyńskie, butelki pró- 

żne w partjach po 3 kopy, beczki próżne 
oraz inne utenzylia piwniczne i sklepowe. 

W dniu zaś 25 Carien (7 Lipca) t. r. 
sprzedawane będą ruchomości domowe w mie- 
)-,szkaniu dłużnika przy ulicy Gęsiej, pod Nr 
'6 nowym, jako t:: meble szafy, lustra itp. 
Lieytacya rozpoczynać się będzie każdo- 
dziennie, o godzinie 5 i pół po południu. — 
Pluslicytant obowiązany jest postąpioną ce- 
nę natychmiast gotówką zapłacić i kupione 


praedmioty zabrać. Patron 
wWłądysław Jurzyńtki, 
— 8798— 1—1 Patron. 


EDIR I IF PA PEELE TEPER ESES 


Mam zaszczj t oznajmić Szanownej Publicz- 
ności, iż eo tydzień otrzymuję prze- 
zsyłki świeżych 


Wód Mineralnych 


krajowych i zagranicznych, które tak hur- 
towaiẹ jak i cząstkowo po cenach najtań- 
szych sprzedaję. 
Cenniki posyłam na żądanie. 
Ekspedycja nskutecznia się szybko i tanio. 


Józef Goldwasser, 


w Krakowie, ulica Grodzka L. 117. 
—8280—2—6 


SKŁAD 


BRACI GENELI 


ulica Dluga Nr 17. 
Otrzymał: Broń Angielską i Belgij- 
ską w wielkim wyborze Perkusyjną, 
od rs. 20 do 50, Liefosche od 35 
do 180, Lancaster od 65 do 180 
z przyborami. Posiada Broń syste- 
ma Lancastra z dwiema parami luf, 
kompletnym przyberem, z futerałem 
ga rs. 150. Bronie dziecinne al- 
bo damskie od 5 funtów wagi. — 
Sztucery i Rewolwery różnej 
konstrukcji i ceny, Ładunki sta- 
lowe do Lefosche i Lancastra po 
kop. 50 za sztukę, Ładuzki i przy- 
bitki wszystkich kalibrów do powyż- 
szej broni. Torby, Ładownice 
Stęple do czyszczenia broni, Filte 
na przybitki, Szrót, Kapiszony, W ę- 
dki i kije do tychże, oraz wszelkie 
przybory myśliwskie, Tenże skład 
przyjmuje broń na zamian i repa 
ruje takową. Bicrącym w większych 
partjach odstępuje rabat. 

4—6 7816 — 


PIĘĆ OBRAZÓW 


elejnych, : RZ 
wielkie, mogą służyć do ubrania cukierni, 
restauracji łub pałacowych schodów, sę do 
zbycia. —Uroniona chustka haftowana w ko- 
ściele Ś.go Krzyża w Niedzielę, a podnie- 
siona przez kobietę w białym kaftaniku. — 
Wiadomość przy uliey Chmielnej Nr nowy 
13, stróż Jan wskaże. —87€9 — 1—3 


Poleca się względom Szanownej Publiczności 
nowo Otwarta 


RESTAURACJA 


na Nowym Świecie 
od Nr 54, w ogródku, — Cel tego zakładu 
jest dostarczanie jadła zdrowego i po cenie 
dostępnej dla osób miezamożuych lab wu- 
szących się liczyć skrzętnie z groszem pra- 
cą zdobytym. Obiady od 1-go Lipca składać 
się będą z czterech potraw, a cena tako- 
wych 40 groszy. Nadto w niedziele będą na 
Żądanie Szanownych gości flaki, we wtorki 
i czwartki, kiełbasa z kapustą, tudzież bi- 
os gospodarski. Piwo wprost z lodowni na 
ufle. — Wieczorem grywać będzie muzyka 
złożona z fortepianu i skrzypiec. 
—8758—1— l 


Do sprzedania 


SKRZYPCE 


za rsr. 25, przy ulicy Nowy Świat Nr 1318/76, 
mieszkania 9, móżna widzieć codziennie od 
é da 6 godziny wieczorem. l 


Do sprzedania: 


Łóżka jesionowe i różne Meble z powodu 
wyjazdu. Wiadomość przy ulicy Mylnej Nr 
5, na ]-m piętrze, pod Nrem 2 a. 

—8807—1—1 


— 8803 —1 


O OO OZ z W Z c c 


ADAN B0AD8ŁAWSM | 


STARSZY FELCZER. 
Tradniący się specyjalnie opero- 
waniem odcisków, wygubia bez 
użycia ostrych instrumentów, uni- 
kając wszelkich krwawych opera 
cji, wrośnięcie paznogci u nóg, po- 
pękane, szczerniałe i nierówne pa- 
znogcie u rąk, tak zwane kołtu= 
niaki, przywracając im kształt 
i kolor nataralny, kurzajki, bre- 
dawki, i wszelkie porosty skór- 
ne. — Przyjmuje od 9-tej rano do 
4-tej po południu, ulica Twarda 
Nr 10, 2 piętro, mieszkania Nr 8. 
Jednorazowa operacja odcis- 

ków kosztuje 30 kopiejek. 

- 1970—3—6 


ETETE THE AIOE VPETA EG ESTAA BEAC R PEATE» 


Jest do odstąpienia 

D O WE 
murowany © parterze z oficyną drewnianą, 
placem frontowym do budowy i ładnym c- 
grodem owocowym. Ogólna przestrzeń łok- 
ci kws. 8066, przy ulicy Grzybowskiej Nr 
10348 nowy 48. Wiadomość tamże u wła- 
ściciela od godziny 3-ej po południu. 

—1—3—8776— 


Jest do sprzedania 


TRAWA 


do ścięcia lub spaszenia, na placu przy ulicy 

Dzielnej Nr 2373 lit. B. Wiadomość u Rząd- 

ey domu Nr 35, ulica Nowy-Swiat. 
—8781—1—1 


Ryę KWARTET 


smyczkowy, składający się z wybornych in- 
strumentów, jest do sprzedania w komple- 
cie łub pojedyńczo, przy uliey Ciepłej, w do- 
mu pod Nrem 1 nowym,. w mieszkaniu pod 
Nrem 14. —g8627—2— 3 


Jest do sprzedania za rs. 80 Dukeltów= 
ka nowa, z przyborami systemu 


LANKASTRA. 


Wiadomość w Kantorze fabryki Laferme, 
Marszałkowska Nr 32, —8303—3 3 


Marki Pocztowe 


ojedyńczo i zbiorowo, będą natyck m'ast za- 
upywane w Hotelu Victoria, lokala Nr 8. 
—8190—]1 —1 


Po zniżonej cenie 


SG E EB 


RONIKIERA ŚMIETANKOWY 
Sprzedaje na pojedyńcze funty pok. 28. 
i ; na Lam aaki po a . 26. 
| Handel, Braci Wróbel, na Krakow- 
skiem-Przedmieściu, ebok Kościoła Ś-go 
Krzyża. 87 —0 11,818 


Magazyn Obuwia damskiego 
J. BLECHSCHMIDT, 
przy ulicy Krakowskie Przedmieście, w do- 
mu Resursy Obywatelskiej Nr 369, podaje 
do powszechnej wiadomości, że od dnia 1 
Lipca r b., rozpocznie się wyprzedaż obu: 
wiu damskiego, Sortowanego, po cenie bar- 

dzo zniżonej. — 8800 -1—3 


120 Fur Lodu 


Jest do sprzedania ogółem. Lód ten brany 
po pierwszym mrozie, w cieple nieprędko to- 
pnieje, i czysty. Chcący nabyć takowy, po- 
rozumieć się mogę z W-nym Openheimem 
w Moketowie. —1—1—8786 — 


500 korcy Owsa 


suchego, do sprzedania w całośsi lub czę- 
ściowo, 40 kop. niżej cen targowych. Wia- 
domość: Ulica Nowy-Świat Nr 72, mieszka- 
nia 4, od godziny 3 do 7. — 83815 -1—2 


Kilkaset korcy 


Owsa wyborowego 


do sprzedania. 

Sprzedaje się takowy po rs. 4 za korzec, 
czyli 140 funtów wagi netto. Potrzebujący 
może napisać do Zarządu Dóbr Głosków 
przez Piaseczno; a mieć będzie” owies, 
najdalej w tydaień po zamówieniu odstawio: 
ny w workach opieczętowanych. Należność 
uiszczać można odstawiającym, lecz obsta. 
lunka mniejszego jak 5 korcy nie przyjmu- 
je się. —8644—2 3 


| '»zojadeki ZPJdRONIEKI - "OP. ZB BWS 0000000004 


ZZ ZOZ | OO A W A O A 0 e R R 


Z A K 
Przy rogu ulicy Noweg 
dać czyste bez ża 
kańców Starego 


E AD 
o-Ś 


8 
i A M LEC ZN Y. j 
-Światu i Aleji Jerozolimskiej, pragnąc tak u siebie posia- 
c= be przymieszek obcych lub wody mleko, jako też i bliższych miesz- 
jasta zaopatrzyć w maturalny towar,- n 


w stałą 


z renomowanem dominimum dóbr B.elawy o dostarczanie tu na miejsce od 2 Li "Do 
nabiału z 2-ch wielkich jego pachtów dających rocznie pd" 50,0 Ołksiacy 


mleka, pod zamknięciem i na wozie umyślnie do tego przysposobioaym s 


„Mleczywo z dóbr Bielawy. 
temperatury 8 stopni ciepłe, w której 


zwarzy. 


Cena mleka jak najprzystępniejsza mianowicie: 


« Mleko zaraz po wydojeniu przyprowadzone b 
at j to temperaturze Boab wi wię hajgrotiej kwasu 
w letniej porze, następnie tu o godz. 6-tej ranu przywożone będzie. - 
wzjęciu, czy to mleka, czy też śmietanki przegotować j 


z 


em: 
do 


) Aby więc zaraz po 
e, jest wszelką pewność, że się nie 


Mleka świeżego kwarta 


kop 7 i pół, —Mleka zbieranego kwarta kop. 3 i pół,—Śmietanki kwarta kop. 15 i lepszej 
śmietanki kwarta kop. 20. Kremowa śmietazka na obstalunek może być również dostarczoną. 


Cena powyższą tak w Zakładzie, jako też i na wozie stać mającym 
ście od Q Lipca r. b. będzie jednakowa. a za czystość i 
Dominium dóbr BilAwY: jako teżiZ nataralno 


na Starym Mie. 
ć nabiału tak 
oręcza. Mieszkający 


d Mleczny 


bliżej Zakładu i potrzebujący w większej ilości nabiału, mogą mieć odnoszony do domu. 


Do sprzedania z powodu wyjazdu 


Bia BE 


z najlepszej tutejszej fabryki za. bardzo 

przystępną cenę. idzieć można w Alei 

Ujaadowskiej, com Kurfza u stróża Jana. 
3—4—8510— 


Na ulicy Nowogrodzkiej Nr 1, mieszkania 
Nr 10, na dole—z powodu wyjazdu jest do 


Sprzedania 


Serwis porcelanowy na 12 osób, BMzkło 
stołowe, rozmaite Mieble, fotel rzeźbiony 
1 różne tym podobne rzeczy. 

— 8€01 —2 —3 


Ogier gniady, 
rassy arabskiej, wierzchowy, zdatny i do za- 
przęgu, jest zaraz do sprzedania, Wiaądo- 
mość: ulica Tłomackie Nr 8 nowy, od go- 
dziny 4 do 6 po południu, na pierwszem 
piętrze, Nr 2 mieszkania, — 9804—1—3 


i20 Rs. od I-go Lipca 


rocznego wynagrodzenia familji, któraby 
przyjęła młodą osobę z dzieckiem przy pier- 
si. Wiadomość: Ulica Piwna Nr 45 nowy, 
pierwsze piętro, u pani Szmelkowskiej. 
—8566—2—3 


cia 


Koń Wałach 


skaro-gniady, rosły, silny i zdrów, zdatny do 
wszelkiej uprzęzy. Wiadomość przy ulicy 
Nowy-Świat Nr 23 w sklepie. 

4 p YYY A 

Przy ulicy Ciepłej Nr domu 5, a nissska- 
nia 70, jest do sprzedania T'ualeta męzka 
podróżna, że wszelkiemi przyborami, Zegar 
regulator b. piękny, Rama duża złocona 
ozdobna, Miedż, Sztychy, garnitur 
porcelanowy, 3 wielkie Oleandry, Pano- 
rama, Książki, Nuty i inne przedmioty. Za: 
stać można od godziny 11 do 2, a od 4 do 
wieczora. —8415—2—2 
ac 

Jest: do sprzedania 
GARNITUR MEBLI 

mahoniowych, oraz 12 łyżek stołowych, 
12 łyżeczek, 12 par noży, 2 lichtarze, cu 
kieruiczka, łyżka wazowa, półmiskowa, wszy- 
stko platerowane, Szal biały francuzki, tuni 
ka biała haftowana paryzka, dwa moździe- 
rze mosiężna i tualetą mshoniowa, orsz mie- 
szkanie dla osoby płci żeńskiej, wprost Zam. 
ku drugie piętso od frontu, Nr 31 (105), 

I —8046—3—4 


Z powodu barku miejsc 
do sb o 


Z powodu wyjazdu 


gą do sprzedania różne 
TE MEELA 


Widzieć można od 9 do 6, ulica Marszał- 
kowska Nr 40, mieszkania 3. —8765—]—2 


a w, 
Jest do sprzedania zabardzo przystępną cenę 


GARNITUR MEBLI 


mahoniowych, składający się z 6 krzeseł, 
2 foteli, kanapy i stołu. Wiądomość przy 
ulicy Marszałkowskiej, Nr domu 34 nowy, 
mieszkania 11. —8802—1—3 


Garnitur Mebli 


maboniowych, a także rozmaite iene meble 
do kilku pokoi, szafy, komody, stoły, krze- 
sła i t. p. do sprzedania za nader przystę- 
pną cenę, przy ulicy Chmielnej Nr 5, na 1-1a 
piętrze, gdzie szklanne drzwi. Widzieć moż- 
na codzieanie od 1 do 2 po poładniu, 
—8759—1—3 


Pod Nrem 18/992b, przy ulicy Krochmal: 
nej, są do sprzedania 


Dwa Magle Angielskie 
i KROSNA do gruntowania płócien, dla 
Artystów Malarzy. p AEEA bape ~ 


— 8684 — 


PYT 


WÓD MINERALNYCH | 
APTEKARZĄ KARS[NSKIEGO 


Ń w WARSZAWIE: ROS TT 
PAAR EIR 29 


Wyralia wszystkie wody mineralne i - 
we, oraz trudni się ich ekspedycją, po 
nach możliwie umiarkowanych. Składy wód 
mineralnych znajdują się w większej fiezbie 
Aptek Warszaw skich. i Prowiacjonalnych— 
Broszury „wydanej przezemnie Praktyczne 
wskazówki wyrabiania wód minere nych i ga- 
zowych, dostać można w Kantorze Inst tutu 
po cenie 50 kop. za egzemplars. Nadmie- 
niam, że Zakład mój urządzony jest na bar- 
dzo obszerną skalę i może rywalizować z pier= 
wszorzędnemi tego rodzaju Zakładami za 
grsnicą, jak o tem każdy a panów Z 
i Publiczności, może się przekonać, gdyż 
rozporządza wszystkieni środkami, jakie de- 
tychczas zdobyła nauka i kapitał. 


W. KARPIŃSKI, 


Magister farmacji, =< 


—6960—10-10 © 
- Jest do sprzedania 
A Qarnitur mobli  — 
maheniowych, składający się z kanapy, 6 


krzeseł, 2 foteli i stołu. Wiadomość u stró- 

ża domu Nr 1178a, ulica Czarna lub w mie- 

szkaniu Nr 10, na pierwszem piętrze, 
—8812—1—2 


FORTEPIANY, 


Pianina i Harmonie zagra- 
: niczue, do sprzedania i wynaję: 
cia w magazynie A. WERNER, ulica Sena- 
torska Nr 16 nowy, naprzeciw domu Pety- 
skusa na 1-em piętrze. —8767—1—1 


Pozostawiony $% 
jest do sprzeda: samem 
nia w Skłądzie G0 3 
7 RK e i > 
Piania Zagranicznych J. Frankla, przy rogu 
ulicyBielańskiej i Tłomackiego, Fortepjan 
Maboniowy, mało używany, z Fabryki Kralla 
i Seidlera, o 7miu oktawach, 4 Szprejcami, 
w najlepszym stanie, za bardzo przystępną 
cenę; oraz Fortepjan prawie o 7miu okta- 
sko, w dobrym stanie, z Szprejcami, za Ra. 
100. Także Pianino Palisandrowe, prawie 
zupełnie nowe, z pierwszej zagranicznej fa- 
bryki, o 7miu oktawach, z całym Blatem me- 
talowym i Szprejcami, najnowszego fasonu, 
bardzo ozdobne, z tonem zupełnie fortepja- 
nowym, za bardzo przystępną cenę. A 

z —8253—3— 


WARN l 


~ 


oszklona i Lustrem wyłożona, jest do sprze- 
dania w Bazarze „Merkury“ na 
kiem. —8805—1—3 


i Stół duty sosnowy, do sp 
Nowy- 


Świat Nr 49, stróż wskaże. ` 
—8811—1—1 0 


Serwantka i fine rzóczy "za przys 
cenę, Nr 43 ulica Ogrodowa, dom D 


drich, Nr mieszkania 6, oficyna na prawo. 
>? W" —0660—2--8 


SEE k 


WALTER A. WOOR 


` Hoosick Falls-New-York 


otrzy mat ww realis u Diet- 
i cy ma M 57 A- 


ma pubiicznmych konkursaci 


_ następującą pierwsz3 nagrody 
ZA NAJLEPSZE KOSIARKI 


1-szą nagrodę. 16 Kwietnia w Nice we Francji (Hornsby 2 a Kirby 3 nagrodę) 

J-szą nęgrodę. 6 Maja w Albi we Francji (Hornsby 2-gą a Kirby 3-4 nagrodę). 

1-szą alrodę. 26 Maja w Guignicourt, konkurując z kosiarkami Samuelsona 
Sprague et Kirby. 

lszą nagrodę. 29 Maja w Auxerre. (Kirby 2-gą): 

l-szą nagrodę. 1 Czerwca w Rozoy we Francji. 

1-szą mao 4 Czerwca w Niort we Francji (Kirby 2-gą, a Hornsby 3 cią). 
nagrodę). 

1-szą nagrodę. 5 Czerwca w Auerbach. (Johnston 2-gę) 


WRZ PARGIAIA 


KONOPNE), 


do AIEA Iyor (ogrodowych, pożarnych i do pomp dla rozprowadzania 
wody: 


11/, cala szerokie po kop. 16. Ę A 3 s 
134 n n 16. s Eg a 
» n 17. S'TA Ma 
21) M * 19. ri RZA 2 
21/4 2) » 21. a LB] 2 a h 
2h n » 23, et E 3 sy 
3 » » 25. Bud E, a 8 $ 
31 ” 3 28. 8 a B m 5 i 
1 : ud m2 o 
3!/ą » n 30. asoa 
3 d 4 g b» = 
EAP n” n 32, N m g To 
4 5 » 34. S CJE. a 
44 8 AEPau 


y, 36. 
Łączniki mosiężae (szrubunki) do powyższych kiszek, 
Wiadra płócienne pożarne, polecają 


Kraft et Kuksz, 


w Warszawe, ulica Miodowa Nr 490/1 


Zarząd Stowarzyszenia Spożywczego „MERKURY”. 
w Warszawie, | 


Ma zaszczyt zwrócić uwagę Stowarzyszonych na firmy rabatowe, które wydają mar= 
ki za sprzedawane w swych sklepach Stowarzyszonym towary. 
Wyroby Cukiernicze p. Zawistowskiego, Długa Nr 5 
Pisozywo, p. Łapińskiego, główny sklep, Nowy-Świat, Nr 74 i we wszystkich in- 
nych sklepach tejże firmy. 
Pieczywo p Łaguny, Waliców Nr 3 i we wszystkich innych sklepach tejże firmy 
wędlimy, p. Lehr, Freta Nr 5. 
» p. Michael, Elektoralna Nr 14. 
„ . p. Hubisz, Ś to-Krzyzka, Nr 18. 
Jatki mięsne, p. Rebandel, Podwal Nr 36, jatki Nr 14. 
p. Żydoka Stanisława za Żelazną bramą, Nr 9, jatki 22. 
p. Ekera, róg Chmielnej i Marszałkowskiej, Nr 31 i jatka na plæe 


15—0 — 8818 — 


n n 


cu Ś-go Aleksandra. 


Mleczarnia p. uke | Chmielna Nr 18. 
i Piwo, Porter, Arak i Wódki, p. Markowskiego. Ordynacka Nr 6 i Chłodna 
umer 23. 
Nafta i Ligroina, p. Wambach, Krakowskie-Przedmieście Nr 18. 
ży p p. Dunis, Elektoralna Nr 18. 
D A p. Motylewski (dawniej Gralewski), Długa Nr 8. 
wyroby tabazzne. p. Rosenbluma, Senatorska Nr 28, Krakowskie-Przedm. Nr 
9i Nowy-Świat Nr 49. 
Apteki: p. Bichlera, Nowy-Świat Nr 18, 
š p. Sciborowskiégo, Nowe-Miasto Nr 1. 
5 p. Kuśmierskiego, Chłodna Nr 12. 
sę: p. Sadkowskiego, róg Bielańskiej i Długiej Nr 48. 
x p. Iuterta, plac Grzybowski Nr 70. 
. P, Ziemińskiego, Marszałkowska Nr 75. 
Wyroby krawieckie męzkie, p. Gembickiego Jana, Bielańska Nr 2. 
3 wie p. Miniarskiego, Solna Nr 15. 
Kapelusze męzkie i damskie, p. Gorczyckiego, róg Wierzbowej i Niecałej, 
Bielizna, pp. Jarockiego i Kwaśniewskiego, Krak:-Przedm. Nr 89. 
Obuwie męzkie i damskie, p. Zakrzewskiego, róg Chmielnej i Nowego-Światu, 37. 
"Towary norymberskie p. Klinga Adolfa, Żabia Nr 4. 
Pd Leć dona een p. Mikulskiego, Marszałkowska Nr 65. 
Szkłai Porcelany p. Danielewicza, Nowy-Świat, Nr 36. 


ZA NAJLEPSZE ŹNIWIARKI: 


16 Kwietnia w St. Disier we Francji. 
1-szą negrodę. 6 Maja w Albi we Francji. 
i-ssą nagrodę. 13 Maja w Oels na Szlązku. 


Wyłączna sprzedaż tychże żniwiarek i kosia- 
rek w Głównym Składzie Warszawskiej Fabryki 
Machin, Narzędzi Rolniczych i Odlewów. 


Przy ulicy Senatorskiej Nr 473d, obok kościoła Ś-go Antoniego. 
3—9 — 8322 — 


“TAN AN SEE | Saara 


; rs, 1,800 
rozbierane, stanowiące jedną całcść, w po- | potrzebną jest na spłatę 1-go numeru hypo- 
łowie oszklone, u dołu z szufladami, biało 


tecznego domu murowanego, w Warszawie, 
lakierowane, zdatne do każdego handlu, pra- | przy pryncypalnej ulicy, bez pośrednictwa 
wie nowe, z kontuarem, biurkiem i kablotką, 


faktorów. — LOKAL 4 pokoje z kuchnią 
są do sprzedania. Wiadomość powziąść moż: | zaraz do wynajęcia, oraz salka i dwa po- Księgarnia, pp. Geębethnera i Wolffa, Krakow.-Przedm. Nr 17. 
na w Magazynie Mód, zd kj, rakow= 
83), 


koiki. Wiadomość przy ulicy Mylnej Nr 7 s p. Orgelbranda, Nowy-Świat Nr 67. 
_ gkie-Przedmieście, pod Nrem 450 wprost | nowy, dom 4 od rogu ulicy Przejazd. Materjały piśmienne, p. Mestenhausera, Wierzbowa Nr 3. 
kościoła Ś-tej Anny. —8515—3 —8 Nadto zamawiać można węgle we wszystkich sklepach Stowarzyszenia ze Tkładu pana 
: I Sulkowskiego Edwarda, Alea Jerozolimska Nr 39, zaś drzewo ze składów p. Sulkowskiege 
5 Edwarda ip. S. Landy, Dobra, Nr 2624. Za zgodność, Sekretarz IK. Mosz. 


są ETALOWYCH 


1.szą nagrodę. 


—8639—2 —3 


gasi 


tech MILE Mmmm 
IM (SW GT E j Sal M E j 
MJ ana gpotńrniil hiat TiN) tny paw tem gr | 


NAJWIĘKSZY WYBÓR 


OBI PIPEKONII 


a mianowicie: 


najtańsze, a mimo to trwałe i gustowne. 


WAU GU 


FABRYKA WYROBÓW 
DLA CUKROWNI i DRÓG ŻELAZNYCH 


dawniej CUKIERW AROW, 
w Warszawie ulica Wielka Nr 1438 

Podaje do wiadomości Wielmożnych Właścicieli i Administratorów Cukrow- 

ni, iż wyrabia Formy refinadowe, lumpowe, bastry różnych wielkości, Skrzynki 

krystalizacyjne Schiitzenhacha, Rezerwoary, Filtry, Montejns, Beczki hermety- 

czne do oleju, nafty, spirytusu i inne wyroby z żelaza, craz Szrubyi Mutry 
wszelkich wymiarów. 

Wszystkie powyższe przedmioty Fabryka wykończa w terminach żądanych, 

z najlepszego materjału i po cenach umiarkowanych. 6=13. =7048— 


Zakład Sztycharsko-Pieczętarski 
L. MĄKOWSKIEGO 


Krak.-Przedm. Nr 63, wprost Resursy, posiada 


JE” HE A SGH M 
do wybijania biletów wizytowych lub papieru listowego, które sprzedaje pe 
cenie niepraktykowanie niskiej, bo od rs. 1 kop. 50. — W Zakładzie tym o- 
prócz zwykłych robót Pieczętarskich, wyrabiają się specjalnie na maszynach pośpiesznych 


zagranicznych 

JE" H BOW, Ą ED HK E 
papierowe wytłaczane w równych kolorach formatach. Wzory i cenniki tako- 
wych przesyłają się na żądanie bezpłatńie. 5—8 — 8107 — 


DOM z PLACEM 


de sprzedania na Pradze w przyjemnym i 
korzystnem miejscu w blizkości Parku, 
w którym jest restauracja sklep i mieszka- I 
pia ze stajniami i wozowniami,—bez pośre- , za rs. 37 kop. 60 kwartalnie. 
dnictwa osób trzecich, szacunek 6,300 [rs. | Bliższa wiadomość w kantorze B. Wer 
Wiadomość przy ulicy Ś-to Krzyzkiej Nr 7 | nera et Cie, ulicą Tłomackie Nr 9. 

w fabryce wody sodowej —8105—5—6 —8525—3—8 


FE 


EH 
FU 


Obicia Pap. 
Obicia Pap. 
j Obicia Pap. 
|- Obicia Pap. 
iu Obicia Pap. 


tanie glansowane. l 
lakierowane imitujące różne gatunki drzewa. 
gładkie (Unis) w najrozliczniejszych kolorach. 


angielskie, słynne z taniości i pięknego kolorytu. 


gz 
E 
EE 


A F Í Obicia P ap. francuzzie, imitujące materje, skórę korduańską etc. 
dekoracyjne, przedstswiające odpasowane dekoracje 


żę | 1 Obicia P ap. na salony, jadalnie etc. 
|do... L Obicia E ap. imitujące kretony meblowe. x 
po Po cenach najprzystępniejszych 


SEWE poleca SKŁAD 


Do najęzia od 1 Lipca r. b. 
| przy ulicy Nalewki, w domu W-go Machot* 
kina w 2-gim podwórzu 


skład suchy i obszerny 


RYNA MAZUR IS-ki 


Plac Teatralny obok Ratusza. — B= 


KLISOPOMPY 


hydroclysy, samodajki, seręgi, tuszo- 
walnie bidety, szpryce najrozmaitszych 
form dla mężczyza, kobiet i dzieci 
od rs. 1. 

Reparacje jakiegokolwiek ro- 
dzaju spiesznie i dokładnie u- 
skuteczniają się w Zakładz ie 
Optyczno-Mechanicznym 


F. Pik, 


ulica Niecała, Nr 2. 
5 0 — 12,703 — 


REKOMENDACYJA 


Guwernantek, Guwernerów i Bon 


M. STOPCZYK 


wd 8 Lipes r. b. przeniesioną zostanie na 
Nowy-Świat Nr 72 w prost Ś to-Krzyzkiej, 
—1—1'- 8810— 


Rodzice lub Opiekunowie ży- 
| mA umieścić jedną lub dwie 
anienki do wspólnej nauki, gdzie cały 


kurs nauk wykładany, Aa mianowicie języki: 
francuzki, niemiecki, rossyjski i polski z li- 
teraturą — nauki klassyczne w języku ro- 
syjskim i francuzkim — ciągła konwersacya 
w tychże językach, z zapewnieniem troskli: 
wej opieki i wygód. — Wiadomość powziąść 
mogą na ulicy Bednarskiej pod Nr. 18 ym 
(nowym), u stróża domu. —8506—3—3 


FRANCUZKA 


mówiąca dobrem akcentem, jest do umiesz- 
czenja.— Nauczyciele i Nauczycielki różnej 
marodowości i stopnia wykształcenia, oraz 
Bony Niemki, poszukują zajęcia, za pośre- 
dnictwem C. Merry, ulica Senatorska Nr 
6 nowy. —7913—3—8 


GOSPODYNI 

przybyła z prewincji, która potrzebuje zaraz 
odpowiedniego miejsca, znająca się dobrze 
na Gospodarstwie wiejskiem i miejskiem — 
posiadająca chlubne Świadectwa znacznych 
domów, wiadomość przy ulicy Freta Szero: 
kiej Nr 7 nowy, w mieszkaniu pani Szokal: 
skiej. —8773—1—3 


Mogą znaleść mieszakanie przy wdowie 


przyzwoite : 
AE AL 


chodzące do jakiego zającia, na żądanie mo- 
że być ze stołem, lub oddzielny pokój. Le- 
szno Nr 9 nowy, mieszkania 16 stróż wska- 
że. —1—1— 8774— 


DSDBDĄA 


w średnim wieku, umiejąca roboty kobiece, 
życzy sobie przyjąć obowiązek do dozoru 
Dzieci lub do Osoby .w wieku, u któroj by 
mogła być lektorką. Wiadomość: ulica Ś to 
Krzyzka Nr domu 21, mieszkania 7. t 

— 8785—1— 


ZAKŁAD MŁYNA PAROWEGO 
przy Zjeździe Nr 2624. ; 
Powołując się na poprzednie ogłoszenie 
z dnia 7 (19) Czerwca r. b. Nr 132, w tym: 
że piśmie, zawiadamia kupca który w imie- 
niu p. Bregmana dał do mielenia żyto, aby 
tenże resztę mąki w ciągu 24 godzin zabrał, 
uiściwszy należność za mielenie, w przeci- 
wnym bowiem razie dla braku miejsca w mły- 
nie taż mąka oddaną Zostanie na skład 
w inne miejsce, na koszt właściciela mąki, 
za zepsucie której Zarząd na siebie odpo- 
wiedzialności nieprzyjmuje, a nawet w bra- 
ku dostania składu zmuszony będzie tako: 
mą sprzedać na pokrycie stó DEEA 
—8796—1— 


Z powodu wyjazdu, jest do sprzedania 


Maszyna Watowa, 


w dobrym stanie, oraz dwa Łóżka jesiono: 
we, zupełnie nowe, za przystępną cenę. Wia- 
Ji | aa ulicy róg Leszna i Solnej Nr 
715 (39), w sklepie. —8784—1]1—3 


Jest do sprzedania 


Powozik dziecinny, 


na 3-ch kółkach, zupełnie nowy, a tutejszej 
fabryki, z $ordeklem, składanym, za cenę 
ostateczną rsr. 55, ten sam, który był wy- 
stawiony w Saskim Ogrodzie, Wiadomość u 
stróża domu Nr 5 nowy, przy ulicy Przejazd. 
—5813—1—3 

ZPN 

Mający do dyspozycji Rs. 18,000, chce na- 
być me własność lub wejść do współki do 
, interesu 


PRZEMISŁOWO-FABRYCZNEGO, 


Adreza pod literami E. S., uprasza się skła: 
dać w Redakcji Kurjera Warszawskiego. 
—8801—] 2 


r A Y O 


W Drukarni Kurjera Warszawskiego, Plac Teatralny, Nr 4730 (5 nowy.) 


Podaje się niniejszem do wiadomości o za: | Przy ulicy Królewskiej, w domu pod Nr. 17 


założeniuj Jatki Nr 2 przy uli y Wspólnej 
w Nowym Targu. r 


CENY MIĘSA: 


Wołowina: 


Sponder z górą kop. 11 
Paski z mostkiem kop. 12 
Krzyżowa z łojową kop. 121/ 
Zrazowa ze skrzydłem kop. 12! 
Polędwica kop. 20. 
Cielęciną: 
Mostek z górką kop. 12 
Część zadnia kop. 13. 
Baranina: 
Część przednia kop. 12 
Część zadnia kop. 14. 
Wieprzowina: 
Schab z boczkiem kop. 14 
Szynka z łopatką kop. 13. 
—8290—2—3— E. 8 


Jest do sprzedania 


20 Wołów i 250 Skopów 


upasionych 
w folm. Skrzeszewy Małe, St. Dr. Ż. W. B. 
Pniewo. —8772= 1—2 


Są do sprzedania MEBLE 

Palisandrowe, — dwie kanapy, 

stół, sześć krzeseł, konsola z toaletą dam- 

ską, szlaban jesionowy, zegar bronzowy pa- 

ryzki. Wiadomość w domu przy Alei Jero- 

zolimskiej Nr 7, pierwsze piętre na lewo, 
mieszkania Nr 7. —8788—1 — 1 


Jest do sprzedania 


sa LOBLZPINI 


06 ipół oktaw, z fabryki Wiedeńskiej, 

w dobrym stanie, za rs. 60, pod Nrem 9/930, 

Chłodna. Wiadomość u stróża. 
—8656—2—6 


Z powodu wyjazdu do sprzedania, w zu- 
pełnie dobrym stanie. 


WONI 


któtkiego fasonu, o pół siódmej oktawy, za 

pomierną cenę, przy ulicy Leszno Nr 25 

nowy, mieszkania 11, stróż wskaże. 
—8183—3—3 


W zakładzie Stolarskim 
przy ulicy Żórawiej, 5ty dom 
od placu Ś-go Aleksandra 

sze od Nrem 10, są do sprze- 
dania różne MEBLE najświeższych faso- 
nów, Garnitury mahoniowe, orzechowe, wysła- 
ne i pokryte rypsem wełnianym. Są także 
Szeslągi, kożety, Fotelele, Napolsonki, Toa- 
lety, Klęczniki, Łóżka, Biurka, Szafy, Komo- 
dy, OR, Stoły obiadowe, Stoliki do 
kart, Umywalnie marmurowe i inne po cenie 
umiarkowanej. 

Adam Lewanowicz. 

—7587—5—6 


Z powodu wyjazdu na prowincję, -są do 

sprzedania zaraz * 
Magle Angielskie, 

z dogodnem mieszkaniem, w korzystnem 
miejscu, bo w domu przechodnia, z Miodo- 
wej na Daniłowiczowską, w domu W-go 
Heintzego, pod Nrem 2. —8663—2—3 
OPADY SREO ASEAN TC ERSTE ETTI 


Pokój duży 


o dwóch oknach, od frontu, przy familji — 
jest do najęcia przy ulicy Aleksandrja Nr 
12 domu, mieszkania 22, na pierwszem pię- 
trze druga sień od rogo. — Tamże jest do 
zbycia mundur galowy Nanczycielski 
i stół duży z klapami. —848! 2—3 


Do odnajęcia od 1 Lipca 


Dwa Pokoje, 


kuchnia, piwnica, drwalka, na 

i jeden pokój z osobnym wej- 

Ulica Grzybowska Nr 15. 
8814 —1—3 


PORÓJ 


z przedpokojem, meblami i usłogą, jest za- 
raz do odnajęcia. — Tamże mogą być dwa 
pokoje z kuchnią na miesiąc lub dłużej. 
Ulica Niecała dom W. Krupege Nr 12 nowy, 
mieszkania 22. —8818—1—1 > 


przedpokój, 
1-m piętrze 
ściem 1 opałem. 


Potrzebny jest 


APARTAMENT 


umeblowany, 
przy jednej « pryneypalnych ulic, na 1-m 
piętrze. Adresa do Redakcji Kur. Warsz. 


nadesłać proszę, pod lit. A. B. Z : 
—8111—) —2 


(nowym) są de wynajęcia 


DWA LOKALE 


umeblowane, 1-mo na parterze, składają- 
cy się z 3 pokoi i schowania z kuchnią; — 
2 do na dragiem piętrze z 3 pokoi bez kuch. 
ni. Wiadomość u P. Zielińskiego, Rządcy 
domu w mieszkaniu przy ulicy Królewskiej 
Nr 7 (nowy). > —8576—3—3 


Do wynsjęcia zaraz 


Cztery Pokoje 


umeblowane, na 1-m piętrze od frontu, z bal- 

konem i kuchnią, do Ś-go Michała. Uliea 

Leszno Nr 18, wiadomość u stróża. 
—8762—1—3 


Do wynajęcia zaraz, w domu obek ogrodu 
Gimnazjum 2:go, przy ulicy Nowolipki róg 
Karmelickiej Nr 7, 


Sala obszerna 


z mieszkaniem, na 1 piętrze, na Zakład na- 
ukowy lub na prywatne mieszkanie. Dwa 
pokoje z kuchnią. 4 pokoje z kuchnią. 
Sklop z mieszkaniem od ulicy Karme- 
lickiej” naprzeciwko cyrkułu 5 i 6 


—87992—1—3 : 


NDZ ZETOR AC 
Każdego czasu do najęcia na 1-m piętrze 


DWA POKOJE 


suche, widne i ciepłe, z piwnicą. Ulica Nie: 
cała Nr 7 nowy, stróż Jan wskaże. 
—8797—1—2 


Jest do wynajęcia w każdym czasie 


trzy lub cztery POKOJE 


z kuchnią, 

na pierwszem piętrze od frontu. 

Jeden pokój z kuchnią na dole. jak 
również jeden pokój kawalerski. 

Sklep na dystrybucją, wodę sodowy lub 
inny zakład. Wiadomość w domu przy ulic 
Aleja Jerozolimska Nr 1582d u właścicielki, 
stróż wskaże. —8816 1—3 


Do najęcia w kaźdym czasie 


DWA POKOJE 


z kuchnią, z meblami, na dole od frontu, 
przy ulicy Królewskiej, wprost Ogrodu Sa- 
skiego Nr 23, gdzie, Tivoli, mieszkania 
Nr 4. —8820—1- 3 


Dwa Pokoje 


umeblowane, z osobnem wejściem, od frontu 
na dole, przy ulicy róg Erywańskiej i Zie- 
lonego Placu Nr 4 (1066r) zaraz do wyna- 
jęcia. Wiadomość u pana R. Stiehel tamże. 
—8768—1—6 ' 


Zaraz do wynajęcia 


Pokój umeblowany 


o dwóch oknach, miesięcznie lub kwartal- 
nie. Wiadomość na ulicy Leszno, Nr domu 
61, mieszkania 4. — 8787 —1—2 


Do nsjęcia od Ś-go Michała r. b. 


KAWIARNIA 


rzy Instytucie Wód Mineralnych 
w grodzie Saskim, złożona z Ogród- 
ka z altanami, 4-ch pokoi, kuchni, spiżarni 
i piwnie. Wiadomość „u Właściciela domu 
Nr 14, przy ulicy Granicznej, na 1-m piętrze 
od frontu. —7012— 9—12 


ŚLIWIŃSKIEJ 
pod Nrem 156, nowy 4, przy ulicy Nowo- 
miejskiej, jest Pokój z Sobie wejściem, 
w każdej chwili do wynajęcia dla Osoby 
słabej, z usługą, wszelkiemi wygodami, za 
umiarkowaną cenę, gdzie chora znajdzie 
troskliwą opiekę. —8621 2—3 


Do wynajęcia w każdym czasie 


SKREP 


obszerny, z wielkim okaem wystawowym i 

pokojem, na Krakowskiem-Przedmieściu Nr 

38 nowy. Wiadomość u Właściciela domu. 
= 8524— 3—3 


WOZOWINIIA 


w kakdym czasie do wynajęcia, pey Placa 
Teatralnym Nr 7 (dom dawniej Petyskusa). 
Wiadomość w składzie szkła i porcelany 
L. Pórschel. — — 8664—82 2 


S_n S OE o W O O Z A O O ZOO O Z WA 


a 


=) $ 
obszerny, suchy i widny, na pierwsz 
piętrze, w blizkości : Saskiezo zh dla 
osób pijących wody, jest do wynajęcia z po- 
wodu wyjazdn. Ulica Krakowskie Piso MAG 
ście, wprost Ś-go Krzyża Nr domu 6, mie- 
szkania 9. Stróż wskaże. 8766—1 1 


2 lub 3 POKOJE 


do ustąpienia każdego czasu, do Ś go Mi- 
chała, na dole od frontu, z meblami lub 
bez onych, w blizkości zakładu wód mine- 
ralnych (Foksalu), ulica Wspólna Nr 6 do- 
mu, mieszkania Nr 1, —8760—1—8 


MIESZKANIE , 


do najęcią od 1 Lipea, 
kejem i piwnicą, na 2-m piętrze od tyłu, 
przy ulicy Krak.. Przedmieście Nr 417/19, na- 
przeciwko kościoła Ś-go Józefa Obl. Wiado« 
mość u Właściciela, —8649—2—2 


Przy ulicy Miodowej, jest do odnajęcia 


SAKELSE 


Wiadomość w Magazynie A. Schoepe, ulica ; 


Miodowa Nr 9 —87532—1—3 


Mix ipb 


nowo zaopatrzony w wyroby T'abaczn 
materjały Piśmienne, Świece Stzryaęć 
we, Szuwaks Glicerynowy (WYBORNY), 
Zapałki po cenach fabrycznych, Perfamy 
it E przedmiota poleca, —w domu W-go 
Brodowskiego. > 


Leszno Nr 10 nowy, 


na wprost Prokuratorji Król. Pols. 
— 8509 — 3—3 


Do wynajęcia w każdym czasie 


SKLEP 


obszerny z pokojem, kuchnią, passatem, ni- 
szą, piwnicą i drwalnią, na Nowym Świecie, 
pod Nrem 26/1293, —8651 -2—8 


Jest do odstąpienia w każdym czasie sklep 
z mieszkaniem, 


DYSTRYBUCJA, z 
towary Sasko-Norymberskie, Galanterje, ma- 
terjały piśmienne, perfumerja i t. p. przed- 
miota. Wiadomość przy ulicy Elektoralnej, 
w domu Nr 34 nowy (886), w tymże sklepie, 

—8554—83—3— 


TTP PERONY UTERSTEN OE PSDEG 
Nagrody Is. 25. —— 


W dniu 25 Czerwca r. b., o godzinie l:ej 
po południu przechodząc przez vlieg Na- 
ewki na Ś-to Jerską zgubiono damski 
mA złoty, angielski, niekryty, u fa- 
bryki Benet w Londynie, na kapslu którego 
znajduje się wyryty herb angielski, z cyfer- 
blatem złotym. Przy zegarku znajduje się 
dewizka złota z trzech łańeuszków ałożona, 
z szyberkiem przesuwającym się o kamieniu 
dwustronnym szarym. Znalazca otrzyma nā- 
grodę lub zostawia się do jego woli ofiaro- 
wać takową na rzecz biednych, za zwrotem 
zegarka opisanego dewizką pod Nr 2257ab 
do właściciela domu. — 8633 —2—3 


W dniu 23 b. m, we wsi Nowa Paga, 
gminie Brudno, znalezione zostały następu- 
jące przedmiota, jako to: Szopy pokryte 
suknem sieraczkowym, oraz Torba podróż- 
na koloru czerwonego, z rozmaitemi dros 
biazgami. Właściciel takowych odebrać je 
może w Urzędzie Wójta Gminy Brudno na 
Nowej Pradze, za udowodnieniem własności 
tychże i zwrotem kosztów ogł. — £450—2—8 


Z powodu wyjazdu, wyłuszczam powtórnie, 
że d. 24 Kwiet. b.r. przybłąkał się do mnie 


PIES 


z razy wyżłów. Jeżeli właściciel tato- 
wego nie zgłosi się po odbiór psa, z warun- 
kiem zwrotu kosztów ogłoszeń 1 żywienia 
do 1 Lipca r. b., to postąpię z nim według 


2 pokoje z przedpo: = 


z 


$ 


v 


swej woli. Widzieć można przy ulicy Nie- 
całej dom Nr 6, zapytać się stróża Józefa. 
—86432—2—2 
Dnia 24 Czerwca sginął przy 
rogatkach Jerozolimakich PI eS- 


wyżeł — Ceter, żółtego kol 
wygrany na fantowej loterji w ogrodzie 
skim tegoż roku. Uprasza się o zwrot ta 
wego za nagrodą, adres drukarnia Gi 
ulica Elektoraloa Nr 20. > 


Say 


—8764—1— 3 


W dniu 17 Czerwca w przejezdzie Aleg 
rozolimską przybłąkał się PIES wy: 
do polowania maści żółtej koniec ogo% 
łap białe na szyi, ma obroze skurzaną z. 
deczką mosiężną, mogący mieć rok jęć 
Upraszam poszkodowanego 
w dnisch trzech zechciał się zgłosić po 4, 
biór pod Nr 3 że Nowolipki do stó = 
greta Franciszka. Wrazie niezyłoszenia” 
sprzedanym zostanie za koszta utrzyn 
--—1—1—8808— 


Hloenonemo Iensypow 


ażdby najddje 


